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POOPRACA· REAIJI P06SllE , Z, t zk 
Onegdaj .Miej:;ki „ Wydział ()g\\ i a ty 

zorganizował konferencję i \ldł;ałem 

~~1~~!~:.i·ci~ipi;~~·ią~k~~z~f~1~~Y~t1~~~~ Pamietniki byłego gubernatora Franka· zawieraj~. bezcenny. materiał dryiJodo wy 
różnych innych organizacji w spnwie demasku1·acy reakcy1·ne koła współpracowników okupanta 
opłat szkolnych. Na konferenc ;i tej ust:. 'I '9 
!ono (?) \\'ysokuść opiat sikolt1vch i:t·:ie NORYMBERGA (PAP). W sprawozda- doweg-o Trybunału do badania zbJ.'(>dni wo dowodowych jest szczególnie cenne dla 

płacić mają rod1:dce zależn~c .:.>d .wego niach prasowych z procesu n-orymberskie- jennych, który . z kolet !przekazał je pod- procesu norymberskiego. Jak wiadomo, • 

zawodu i stanu majątkowego. go poru.szana jest często sprawa „pamięt- czas śledztwa polskim prokuratorom · w Frank wykręcał się od winy podczas 

Stawki opłat ustalonych przez po- ników" b. gubernatora Franka, przy .czym Norymberdze, celem SLczegółoweg<> wyko- śledztwa, twierdząc,.że n'ie miał nic wspól­

wyższą konferencję· wahają/ się w grani- jednak niezupełni•e jasno bywa określana rzystanJa jako materiału dowodowego w nego ze zbrodniami w Pols"ce, ponieważ 

cach od 30 do 600 zł. j wyżej rniesięcz- ·treś!l i wartość tych „pamiętników", sta- procesie norymberskim. dyspozycje w tych wypadkach wychodzi..' 

nie. Dla robotników, usfalono, że rła':i( no>viący niewątpliwie bezcenny materiał Ze względu na wielką objętość tych ły od Gestapo, które stało ponad nim. Z 

oni mają za sz~ołę powszechną 10 zł. , zil historyczno - dowodpwy zarówno dla pro- materiałów, prace n~d ich całkowitym materiałów, znalezionych przy nim, wyni­

szkołę średnią 50 zł. Pracownicf _ p:u'i- cesu, jak i przede wszystkim dl:· narodu wykorzystaniem potrwają pewien czas, ka jasno• i to w stopniu przewyższającym 

stwowi i samorządowi pł.acić mają odpo- polskiego. nie mniej już dotychczas ustalono na ich nawet informacje, posiadane przez władze 

wiednjo od 30 wzgl~dnie od- 200 zł. Tz~ , pamiętniki Franka" obejmują pbdstawie szer~g aktów dowodowych, jak: polskie, iż Frank był rzeczywistym 

Urzędnicy przemysłu i instytuc•i pJłecz- poza prywatnymi notatkami b. ,.guberna- cyfrę wywiezionych Polaków na roboty „zwierzchnikiem" wszystkich zbrodniczych 

nych zależnie od grupy up,yaż"niawej tora" kilkadziesiąt tomów sprawo~dań u- do Niemiec, bezpośrednie dyspozycje Fran- zarządzeń w Polsce w latach okupącyjnych. 

płacić mają od 50 względnie ) 1 1 CO zl. rzędowyc~ z ?osiedzeń „1:ządu G. G.". o;·az ka co do l~kwidacji ?hetta ~arszawski~- w prywatnych zapiskach Franką zna­

za szkołę po\ ' szechną i od 100 \\ tgięd- znaczną llośc u1 zędowych zalącznikow. go, ~asowe1 dep~rtaq1 Polakow z Poznan- lezi-ono wzmianki kompromitujące w wy­

nie od 300 zł. za szkołę średnią. Przed- Materiały te znalazły ameryka1J.skie wła- skiego itd. sokim st-0pni.u szereg osób z .kół reakcji 

stawiciele wolnych zawodów płacą za dze wojsko~e w c~wi~i ates.zt-0wa;iia Fran- : . D~~ro śled~twa w lucz~ jedna~ mo- polskiej. M. in. wymienione .są tam na-

k ł h d O 
ka, ktory me zdązył ich zmszczyc, poczym zhwosc przedwczesn~go pubhkowama sze- zwiska „wiern:ich" dziennikarzy którzy 

sz o ę powszec ną o 15 , za średnią ,od oddane został d d ·· l\". dz • f k · z · h t · ł' ' 
500 zł. Natomiast dla handlujących opła- Y o yspozycJI i1ę ynaro- regu a tow. naczeme tyc ma eria ow po zai'ltiu G. G. przez wojska sowiecko • 

ty wynoszą od J-50 względnie od 250 zł:;· polskie udali się wraz z Frankiem do Ba-

dła rzemieślników odpowiednio od t OO waril, a następnie wobec obawy areszto· 

względnie od 400 zł., dla 'lmpe6w od 300 wania Franka przez władze alianckie -

względnie od 600" zł. Jeśli idzie o rolni- zbiegli do Szwajcarll. 

k&\v to posiadacze od 5 do 15 ha płacić Również w prywatnych zapi9kach Fran-

mafą za szkołę powszechną ód 30, za ~wlal~ a ~ł~~u ~f'!~~t·nl•[l@~Ott KażnalezionowzmiankęomiejscowościMu-
śre~lnią od 50 zł.; posiadający p(!wyżej ł . f ~ . rau, w której b. gubernator ukrył· n tam-

15 ha., od 150 zł. za szkołę powstechną tejszeg<> burmistrza Schnitzera zrabowane 

i otl 400 za średnia. . w Polsce dzieła sztuki. Ze względu na, wy-

Przede wszystkim, co rzuca się w oczy, dla dzie·ci rob~tniczy eh Łodzi soką wartość dla narodu polskiego mate-

to niewątpliwa dowolność w ustalan'u rialów dokumentalnych, objętych nazwę. 
I · Boże Narodzenie - święto dzieci, kiedy każde serduszko „Pamiętników Franka", władze polskie 

tych uh innych. stawek. Dlaczego na d . . . . . h". k. . k - zwróciłv sie. do Trybunału Międz..,.narodo-
przykład nie ma wzmianki 0 małorolnych 21ec1ęce zyw1e1 13e, w ocze iwan1u na pre.zenty, tote ma J _ J 

posiadających do '5 ha? Dlaczegtl dla m.u przY1lieść stary. brodaty .i zaśnieżony św. Mikołaj - ten wego z p .o.<bą o przekazanie ich' Polsce po 
legendarny przyjaciel i opiekun naszych milusińskich-w tym ukończeniu procesu. 

handlujących ustalono opłaty za szkolę roku obchodzony będzie szczególnie radośnie, w nastroju zwy-· ----------------.-

średnią na ro ziomie niższym niż dla cięstwa nad barbarzyńskim hitleryzmem; w atmosferze woi- Po onł szen·u re ubliki 
urzędników przemysłu lub instytucj spo- ności ,. odradzającej się Polski. !' 

• łccznych zarabiających powyżej 1.600 zł. ' Dzieci nasze - dzieci robotnicze i chłopskie - powinny · W JU 05ławii 
miesięcznie? Czyżhy przypuszczano, że odczuć całą serdeczność, ,laką je otaczamy, powinny widzieć 
handlujący zarabiają mniej niż L6JO zl?' i doświadczyć, że Polska wolna i demokratyczna, choć jesz· 

'• Tje ulccra wątpliwości, że w ohE:cnym c~e biedna, choć walcząca z wielu trudnościami i brakami -

czasie szkoły. z których wiele dcriero my,śli o swoich dzieciach, Z\\•łaszcza w dniu ićh ś1vięta. 
o~buclowuje się. i zagospodarowuje się ~ Chcąc pl"zyczynić się. do radości naszych milusińskich 

na nowo. - borykają się z roz111aitymi i sprawić im choć trochę przyjemności - Redakcja „Głosu 

trudnościami na polu maftrialnym. Robotniczego" postanowiła rozdzielić między dzieci naszych 

Dlatego też nic można ' nikomu sta- Cxyteln.ików szereg prezentów gwiazllkowych, a mianowicie: 

,,·iać przeszkód jeśli dobrowolnie :-odzi- " 
ce, zwłaszcza m'a1"ęfnie1·si i. lepiej· sytuo- 1. para bllcików dla dziewczynki 

2. swetr 
wani dają większe lub mniejsze datki na 3. materiał na paltko 

rzecz kół rodzicielskich dla pokrycici tych 4. matc!riał na sukienkę wełnianą dla d~iewczynki 
lub innych potrzeb sz~oły. 5. ręka\viczki ciepłe 

Ale kto upoważnił mniej lub' więcej 6. komplet ciepłej bielizny 

przypadkowo , zebrane grono osób do 7. materiał na ubranko dla chłopca 
ustalenia stałych opłat szkolnych, cho- 8. 6 par .pończoszek · 

ciażby nazywały się one opłatłtliJ na 9. para bucików dla chłopczyka 
rzecz szkolnych kół rodzicielskic11? Kto 10. 3 książki _ podręczniki i zeszyty 

upoważnił \vzmiankowane ' wyżej grót1-0 u. paczka smakołykqw · 

osób ' do takiego lub innego ~egrei,:.owa- ~ 12'. tornister z piórnikiem, ołówkami i p1orami 

„ 

nia ludności i ustalania takiej lu~ ·nne1 13. PROSIAK. ł 

wysokoś<.:i opłat? , otaz nagrody pocieszeni{ dla wielu innych', w postaci zeszytów, 

Stwierdzamy, że takie postępowanie brulionów, zabawek i t. d. 

J. est sprzeczne z ustawą obowiązuj;1cą w 
Polsce ,0 bezpłatności nauczania. fo tez Ażeby jednak prezenty te były możliwie sprawiedliwie 

podzielone, urządzamy loterię w następujący sposób: 
nikt, absolutnie nikt nie ma prawa ti.Sta- 1. w każdym numerze „Głosu Robotniczego", poczynając od 

lać wysokości opłat szkolnych lub w ogó- dnia dziŚiejszego, będzie z11mieszczony KUPON, który należy 
Je. wprówadzać ·jakiś zwyczai ob;:iwiąz- starannie wyciąć ,i codziennie przez dni d adz-i .eścia powta-

kowych opłat szkolnych, chocif!Ż rodzice nać to samo. 

mają pr wo da wal: datki na szkelr,t: koło 2. Wycięte w ten sposób 20 k91ejnych numerowanych kuponów 

rodzicriw w dowolnej, przez sa~nych sie- / składać i przynieść je do Redakcji „Głosu Robotniczego", gdzie 

hie okre::.lot1ej kwocie oraz mają prawo w zamian za te kupony wydany zo!\tanie bilet loteryjny z nu-

tych opłat nie dawać. Podkreślamy raz me.rem. 

jeszcze, wszystko 2ależy wyłącznic od Dnia . 23-go gtulfnia odbędzie się w lokalu, wskazanym 

dobrej woli samych rodziców. · później przez Redakcję, loSQwanie. (Co dziesiąty numer wylo-

Dziwną je. J rzeczą, że .w całe; tej sowany wygrywa jeden z wyżej w~pornnianych prezentów). 

akcji ustalania opłat szkolnych wzięli Dzieci, których numery nie zostały wylosowane, otrzymu-

!ak · a~tywny udział na w":.pomniaa ~; kon- ją nagrody J.l~cieszenia. 

fcr,ncji; przedstawiciele Związku ''1.uczy- WYCINAJCIE WIĘC CODZIENNIE KOLEJNY „KUPON 

ciels wn Polskiego, którzy .z powdap.ia GWIAZDKOWY"' „GŁOSU ROBOTNICZEGO" - AŻ DO 
swcl!l) i z obowiązku winni byliby, zda-

" b<>...ftl t N~ru 20-go. / _ 
waloby si~. bronić zasady .... l"'a nego • 

-.. nauczania. Nie jest ·widocznie pr; iPatl· 
klem, że niektórą kierowntcy; z~ ~~ku 
1 'at:czycielstwa P~Iskiego, ktory 'K~~ays ~~~ 

l (DalszY. ci_gg na stro11ie 2-giej). 

LONDYN. (BBC). Jugoslowiai1skic Zgro­
madzenie Narocfowe powzięło uchwalę , na mo­
cy której funkcje prezytfenta Republiki jtlgo­
·slowiańskiej pełnić będzie specjalny i<otnitet, 
w skład którego wejdzie przewodn:c:zącr Zgro­
madzenia oraz 6 członków - :-irzrd~t,1wic~eli 

6 terytoriów federalnych Ju,goslawii. 

Zgromadzenie · Narodowe pOW7ięk> również 

uchwalę, na mocy której królowi Piotrowi ju­
gosłowiańskiemu zabroniono powrot.! do kra· 

ju. 
Wczoraj Marsz. Tito zgło!?ił dymisję swego 

gabinetu na posiedzeniu Zgromadzen,ia Naro· 
-dowego. Zgromadzenie Narodowe odrzuciło jed­
nak tę '.ty:ni~!ę. 

-0-

Mybory w Braz · m 
LONDYN (BBC). W Brazylii ~dbywają się 

w niedzielę wybory - pierwsze od piętnastu 
lał. Mają byt dokonane wybory 

0

nowego pre­
zydenta, 280 posłów- i 41 senatorów. ?r~ys:de 
Zgromadzenie Ustawodawcze ma przystąpić 

do opracowania nowej konstytucji nałycbmiast 
po ukonstytuowaniu się. 

- -o Oo-

Zebranie ełeg~tów na Zjazd 
Polskie' · artH botniczej 
W dn. 4 grudnia 1945 r. o godz. 12 

w doąm Propagandy f flrtyjnej JA'ZY ul. 
Piotrkowskiej 262 odbęiłzie się zebra. 
nie delegatów na Zjazd Krajowy Pols­
~iej Partii Robotnic:tej, wybr nych na 
konferencjach miejskich i powiato­
wych województwa łódrzki~t;o· oraz na 
Łódzkiej J{onfereneji DartyJnej. 

Obecn~ś~ to~arzyszy d~Jcgatów a 
także delegatów z głosami doradc~pni 

obowiązkowa . . 
Wstęp za okazaniem mandatu. \Vy · 

jazd na Zj "!d do Warszawy nastąpi dn 
• 5.go grudnia. 

Komitet W jcwódzki 
P. P. R. w Łodzi. 
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(Dok-0ńczenie ze strony· l -ej). " 
oronił demokratycznej za-sady b~zpfat- Are~ztowan · nie~ieckich rekinów przemys.łowych ·w ·Zagłębiu . Ruh. Y 
ności nauczania, dziś występują na tere- LONDYN (BBC). Z brytyjskiej strefy czyn postano•viefl poczdamskich, zmierza- ·T,owarz:vstwa, które były do d kiero-
nie szkół .za możlhvie wysokimi op?aill...'lli okupacji Niemiec donosz~ o aresztowaniu jących do dehitl~ryzacji przemysłu nie- wanll przez ar"s·.dowllnych, pr:r s.zł ' pód 
szko!nytrii. Jest to :widocznie wynikiem 16 przedstawicieli niemieckiego przemy- llliecjciegu:- W akcji tej wzięły udział od- zar.iątl b1 ·tyjski, który prz;st pil ć ~ ha­
okolttzności ciezwykle charakterystycz- siu metalowego Zagłębia Ruhry. Akcja ta "działy żołnierzy brytyjskich, policja nie- dania rozgałęzień tych towarzys 1w za gra-
nej, że w pewnych kołach nauc.zy.ciel- jest tr2.ktowana jako wprowadzenie w miecka i żandarmerja. Qicą. Według oficjalne:;o o"wiadczenia bry 
skich, zwłaszcza >..V- kierownictwie ZNP, tyjskiego, aTesztowani n:ikżą do , najgor-

. agitacja i podsze.pcy reakcji znajdują po- Co' Sll!I ę . d·z··. e. 1· e In' -a1· ac· h· szej klasy społeczeństwa niemieckiego"; słuch częściej, niż tego by się należało• W . jest to klasa; która chciała dorob!C się na 
spo·dziewać. , wojnie. Stwierdza się, iż pozo:;tawali oni 

• 

Wie!n:;r, ·sytuacja n~uczycieii je~t tru- DELHI (Tas-s) W związku .z n'ieda.~ym pa·oji radzd,eckilej słaJbQ brz:m.!ą przy taikirm. w ścisłym kontakcie z partią hitlerowską 
dna, ni~ bacząc na to, że nasze młode o•Ś'W!iadm:eniem Bevina „Hindus~n Tim-oo.:~ <>graniczeniu woln-ośc'i w i·ch włas.nym kra i finańsowali ją. W oświodczeniµ powie­
państwo czyni wszystko, na co Je stać, pl.sze w artykule wstępnym. - „Wle!e ga- ju. Rozwój wolności demo mlłycznej pra.sy dziar.'o dalej, iż powzięta b·~dzie decyzja, ' 
aby polepszyć byt nauczycieli. Sytuacja zet angiel&ldch świadomie przekręca komu zależy nie tylko od swobodnego 'dostępu czy maja oni staną~ przed· sądem, jako 
nauczvdeli, powtarzamy, jest .trudria. N'.e. · •aty o ostatnłch wydaneniach w lncliach do inłormacji, lecz również od łnte.m:ji u- zbrodniarze wojenni. ~ ' 
jest ona jednąk trudniejsza, niż pok.żenie aby wzbud?;ić rasową nienawiść:, ui;pr<>wle czciwego wykorzystania -informacji n:!e dla Wśród aresztowanych znajdu:"! się Erich 
robotników, urzędników państwowych d.llvrić rozstrz~Uwanle bezbronnych obywa fabrykowanii fantastycznych W.tworów ma- 1.\-'lilller, jeden z kiero~ików, zakładów 
lub samorządowych. Wszysc.y musimy tell i 'zatuszować cały problem wyzwole- jąc:ych nę celu dostarczy(: 'przyjemności i Kruppa, który".u!foslrnualil ·wielkie działa 
znosić skutki niszczycielSlkicj roboty qku- Ilia Indyj. Protesty Bevina i Edena .spow-o- wzbudzić ukryte P,rzesądy czytelnika. lecz Kruppa i projzktowr.ł wie.że ~ti-ze11!icze 
panta. /dowan.e brakiem do.stępu do i.nform.a1oj•i - z I dla uczciwego przedstawienia rzeczywisto czołgów Jypu „Tygrys", 

Nic wątpimy, ż_e państwo nasze i w teryt0<rium redzie,cklego i teryto.r,1'u.m ok-µ- śc:ł. · . , 
przyszłości najbliższej dokona ctalszego J ii. • h; u· · ł t O „ • , i 
~aj~ę~~~~~~c1:1ss!: ·~aab~ak~zył:fk~ hę~ i·I' z . ap o n fa I ro g 11 ·o LOJ~;~~. ~=c~. p!!Lśni~ wa Salz-. 

dzie go stać: Ale nakładanie. haraczów na prawdopodobnr·e przed sądem burgu podała do wiadomoścl, iż zost~ł tam 
rodziców pra-cują-cych na rzecz opłat aresztowany jeden z _dozorców .obozu w 

.
s(kolnych, które w ~bardzo poważnej swej · LONDYN BBC. Do \Japonii uda e-lę w naJ Hirohito jako jednego z przestępców wo· Oświęcimiu-U:rause.. Został on przesłany 
części- idą do kieszeni pewnej" grupy bH.Z.Szym. czasie pm:edmitwlielel 0$ka:r±enia lenny~ : 

1 

do Emmens~. Krause ukrywał · ~ę w 
nauczycieli, którzy mają szczęście praeo- ·'--"-k' · 1 ·~i~ d-' łu Obradwjąca w WaS!Zrgtom1ie Komh:;;a Do szpitalu, Edzie uchodzU za uciekiniera z 

k d a.mery,,..cu..L~ 1ie-go ce eim w:m„-~ u ,...a w • • · • d ..4- 1 bi h wać w sz ołach g zi.e jest więcej rodzi- · . . ndc.za do spraw Dalekiego WsohQdu • po obozu ruem1eckiego. Je n.ru• z u u onyc 
ców zasobnych, jesf sprzeczne i z zasa- .prooe.s~e głównych japoń,sk·ich zbrodniarzy I rak.ońc%'.eniu s·wych pra<:' żamler%'a, ' udać jego powJ.edzeń było: „Im ~ęce.j ludzt u­
dami etyki zawodowej i z zasadami tle- wojenm:rch. Prtewidufe się możliwość po. się do Ja:ponH. Prawdopod'Obnle. wyjud miera, tym więcej jest :mlej~ca dla innych". 
mokracji. clągnięc:ia · do odpoWleclzialności sądowej I ten na·~ępi dnia 26 grudnia. W k •t/_.--0-- h 

, W szkolnidwie polskim tnusi zapano- , , lmU Wlflirszac 
wać nowy demokratyczny du!::h. Ci nie- lf mumnres :1qluf ~s· s "''Ski. k 1·el 
liczn.i niewątpliwie nauczyciele, którzy · llUHS UHIB ii M. W . . Zastępca szefa sztabu brytyj-)kle~o sir Ar­

chibald Nye zostar· qiianowany ~11bl'matorem 
Madrasu. probują ·nasadzać stare sanacyjne. meto­

dy w s.zkolnktwie, metody demoratizują­
ce, ci którzy czują się nieswojo w <lemo­
kratyczneLszkole, w demokratycznej Pol­
sce, będą musieli ustąpić miejsca innym: 
którzy pozostają wierni postępowym tra­
dycjo.m nauczycielstwa pa!s'kiego i demo-
kracji. . 

\ 
A z przymusem opłat szko)nych trze-

ba- skończyć. • 
Edward Uz ~ańsld 

Komoniłt t e·ur .Prez. K N 

PA~YŻ (TASS). Na wczorajszym posie­
dzeniu międzynarodoWY Kongres antyfaszys­
towski, kobiet w Paryżu kontynuowat·swe pra­
ce pod przewodnictwem · Dolores Ibarruri. 
Przewodnicząca „Zwią '.:u Francuskich Kobiet" 
- Cotto;, oglosUa projekt statutu „J\Uędzyna-

I n 

rodowego Związku Demokratycznego l(obiet". 
"Na posiedzeniu kongresu odczytano liczne po­
witania od więlu organizacji 'i dzialaczy· róż­
nych kraiów. 

Na Wieczornym rosiedzeniu_ kongresu roz­
poczęły się debaty nad projektem statutu: . . 

b ż 
rozpoczął. s~e obrady w Tabrysie 

*"' „ 
Na p'osiedzeniu gabinetu brytyjs'!ciego post -

nowiono wyznaczyć· debatę nad pólifyką rzą­
dową na dzień 4 grudnia. Winston Churchill, 
jako przywódca opozycji konserwatywnej, za­
mierza, jak wiadomo, postawić na porię.dku 
dziennym kwe-,ti~ zaufanfa do rządu socjali­
stycznego. Debata podczas Ltórej głównymi 
mówcami bę-dą 'hutcltill i preq1ier Atilee, za­
powiada ·~i~ burzfrwie. 

---o~ 

MOSKWA (PAP). ·Agencja TASS donosi, \warstw spo!ecznych Tabrysu Równocześnie 
i..e w TabryS1e . odbyło się Zgromadzenie Na- w wielu miastach odbywały się wiece i 7.gro­
rodowe irańskiego Azerhldżanu, "" .którym wadzenia. Na wszystkich iych zebraniach 

WARSZAW A (PAP). Biuro Prezydia!-; przyjęło udzlał 744 delegatów. Pierwsze po- przyjęto rezolucję, domagającą się WYbmów , 
ne KRN zawiadamia, że posiedzenie posel- siedzenie zgromadżenia narodowego otworzył do organów samorządu lokalnego, przewidzia­
sldch k~misji KRN 'odbędą się w salach najstarszy delegat Hadżi Azin lianom, jeden 
domu pos,elskiego przy ul, Wiejskiej 4, z wybitniejszych dz"ąlaczy ruchu demokra· 
według następującego ;:ilanu: · ~ tycznego w irańskh:1 Azerbefdżanie. Mowy 

We ·wtorek dnia 4· bm o godz. 10 rano po~italne wygłosili p;·zE.d,Stilwiciele wszystkich 
komisja rolna, w czwartek dnia 6 bm o 
godz. 10 rano - komisja przemysłowa. 

uego konstytucją Iranu. Zgromadzenie Naro­
dowe irańskiego· Azerbejdżanu przyjęło jedno­
głośnie . re~olucję, domagającą się autonomii 
dla tego kraju. -, 

·--o-

. Up~ńsUwowie ie kredyt.u. 
_ we 'francr 
LOr4DYN'. (BBC). Z Paryża donoszą, fe 

francu~ki minister finansów Pleven poddal pod 
rozpatrlenie Zgrorna<lzenia Ustawodawczego 
projekt rządowy upaństwowienia kredytu. Pro­
jekt ten będzie 'rozpatrywany w Komisji finan­
sowej 'Zgromadzenia Ustawodawczego w cią­
gu soboty, w niedzielę zaś poddrmy pod deba; 
tę Zgromadzenia. Tego samegfJ dni'.! ;r.a być 
powzięta decyzja w sprawie nm:]nnf!lizaqi 
bą,nków. · 

S anó isko - rezyd ..... nf a •• 
Jl t'an 

w proje.kcie konstytucji francusk~ej __ 
P.ARYŻ (PAP) Zł-oiźony Zgromadzeniu I również .proponowa·l zgroma•:lzetniu powz.;ę 

Kon1stytucyjnemu przez partię k.omuni1sty f cie krc;ków d-0.tyczącyl!h' wojny, pOlkoju 
cz.ną pr.o~ekt. nowej koin~ytucji f.rain.cu:i;>ki?i J 1ub traktatów międzynarodowy.eh. Zgroma 
pnewiduie. ze prezyden,, Republiki bęthW. dzeni·e Narodowe j~dnaizbowe po~'inn<> 
-~bienn·{ ~ oin;es 6-letni, pn:y czymi: mieć całkowitą włai:Jzę. p~awną pirawo wy 
naJdłużej b<>dzie mogł S"rav.ro'!.11'8Ć rządy ! · · . "' ~ ' z.naczan!a organów 'ke>ntro.lnyc:h i 'Odwoły 
przez 12 lat. NLe będzie 'OlTl p_gsiadał pra- · 
•.ra veto lub odrabza...--Ua wykonania jakie wainLa organów wyko-nawc.zych, mleć moż 

no:ść powzięcia decyzji we wszy.stldch spra gokolwli.e·k prawa. Będzie 'Wybierał mim.i-
strów lecz 'będzi·e musiał brać pod '\Wagę wach · miJ.ędzynarodowych , i mi·e~ prawo 
zdania cz.ło·ruków :r.gr01ID.adze~ia. Będzńe o,n dy.spono,uani·a siłami z.brojnymi. 

I 

Co. im tam, panowie pieniędzy nabrali l Becki, Rydze i inne . gr::yby robili co chcieli„. 
za granicę bryknęli.„ Szli ręka w rękę z Hitlerem i ile nie napysko-

·. t;\,'~~~-,, ., 171~_,. Pewnie, oni tam bezpieczni, a nas. Niem- wali, i w swoich gaż~tach i prze:: radio na 
l& ~& \'~ cy będą teraz gorzej, jak psów, traktować. Ca- Francję, Anglię albo i na Ros..i-ę. A to, że Ro-

( 
15) 

'- ) · łą Rzeszę' rohomlk polski musi· ob~obić, tam go sja_ to kolos na glinianych n~gach, a to że tan-
(Puwiet56 z ży~a robotm'.ków _łódzkich w okresie olcupac,ji) będą za bydło mieli i tarn go będzie robactwo ki .mają z tektury, ale na pewno w Rosji na 

_; J.:ik tam, co słychać; panie Kamiński? - 1 - il cz.emu to przypłsać, czy też naprawdę żarło i głód, mu kiszki skręcał... wypadek wojny r:::.td ni~ będ::1e ucie~~ał za gra-
pytał .. - Niemcy uci,e_kają, prawda? - przy-' nie było u nas żadnej siły, czy też oni tacy - Za to po wojnie' panowie ministrowie nicę tak, fok oni... Ile to nilp't li na C:crwoną • 
siadł się na łóżku. mocni?... i generały, jak wrócą, to się orderaIIJi ohwieŚzą. Hiszpanię .. ~ Na naszych u.lic;;ch "\\ yw'c:zali o-

Ky.mińŚl{i zrebił ruch ręką, jakby mówią.c, - A ile to ~cr:yku by~o: ~ ika nie Óamy,] ·_ A że my' tu, przez ich głupo!ę będziemy brazki, że ro~o.tnl'.< hiszpaidci strzela do Chry-
że już po wszystkim. · · a teraz to oddali rue tylko guzik, ale całe port- zdychali pod niemieckim butem i batem .. „. stusa na krzyżu„. Robeotnik do krz.):,a :'lle str::e-

- Uciekają tam„. Wczoraj zrobiłem sześć- ki. i płaszcz, i wszystko„. - Tó jest nlls dosyć tej ciemnej masy, tego lał, jemu naboje na l·o.go innego byly po!r::c-
dziesi<tt wiorst Laic tylko tue uciekali, ale cią- _.:.., W głowie się pomieścić nie, może, p.rze- motłochu i nigdy go dla nich nie zabraknie.„ bne„. Teraz przekonamy się, kto 1..rzyic będzie 
gli: naprzód ~zh... c1ez tak pomyśleć, ' to . od s;uncgo początku · - Cho!era, że też nigdy w Polsce zdrajców przewracaL-i kościoły z.:-m).;ał .. Psi. krew, ryn-

- A nasze woisko?„. ! miało się na taki koniec. \Vie'dzieli, że wojna nie brak~ie.~: • , , grafy poświęcali i' ]!'rankowi po5yhli ·do Bisz-
- N~z.e wojsko?„. Jak dalekó byłem, będzie, a wcale się do niej nie szykowali. - To' nie przez zdradę to nastąpiłÓ-rzekł p;mii, a o,p. ::a to pierwszy pO\Vicdziat z:mim 

wszystko ,tylko ucieka i ucieka: jeden bałagan - Prawda, tyle chłopstwa, co u nas było, Wieczorek. . ·1 j.~szcże wojna wybut.11ła, ±c P~I~ka mc-.że ohcj.ść 
i ten szczęśl~. kto nie wychodził ~ Łodzi żeby nikogo na wojnę nie wzięli.. . - Nie'przez zdradę?.„ tylko przez co? ... - się bez dos,tępu do morza, odwdzięczył si~ ... 
i nie wicfział,. tego zamętu... Ja myślałem, że ~ W samej naszej kamienicy ilu to mlo- wszyscy go, zakrzyczeć chcieli. , - To to prawda ... 
~wan'ować :przyjJ'zie, jak .na to wszystko pa- dych i zdrowych, i chętnych, a ilu wzięli?... - Nie, nie·przez·zdradę ... I po części wszys- - Pyskować to ju:: umJdi i myśltli, że pys-
trzyłem. • I - Raptem dwóch... cy jesteśmy winni.„ kiem Niemców odstraszą •. 

Cisza zapadła,. nie wiedzieli nie, tylko co _:_ Bo to się z góry o tylll.Jllyślalo, · źcby - \Vszyscy?.„ Niech pan nie ,op.owiada by. Zosia i Kurr"kowa (,: oole oci~r;ily oczy i w 
rzec, ale nawet i co pop:iy~leć. 1 

Niemców wpuścić .. .' . le głupsh~." Jak my _możemy ponosić odpowie- rozmowie ud::ialu nie br:iły i, I""ai.:c 5C'rca sm~t-
- Czego in~ego spcd::iewaliśmy się, a ·co -:ra.k, zdfj-da na~tąpila i zdradą nas Niem_-ldzia~ność, .kie.dy_ u n~s naród nie miał ~~c do,kiem zasnu_tc'. wródy do_ S\t;:go, 11'.t ·k1-.l;i i 

innego nastąpiło - rzekła Zawadzka. cy wzięli... , . lpow1edzema i odsuń1ęty byl od wszystkiego. na cały Lh1cn po·;;;:ly dowl'.d · v,1.., ~ \ '·) ~::"t• 
-· Tak, nie tak vryszło, iak i.cśmy sądzW. - Nasi polscy panowie, jak ;:awsze, naród - O, ·właśnie dlategol pozwoliliśmy sobą talach i cmcPt~r-:tch. i Z!!'('·~• ·ie wróc • , '10 

i nic tak 1ak powinno - tzekł ktoś d~i.igi. l"' nieszczęście wpędzili i zaprzedali go.„ l'Zidzić, nie przeciwstawiliśmy sil,'., a panowielwieczorcm bez ż;r<lr,d \vlt:ś.:1.. '·1. c. n.) 
. ' 

( 

' 
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I 
będą gotowe i oddane do użytku.·_.latem .. przyszłego roku. Mieszkania ędą 
należycie umeblowane.-·· Walka z szabrownikami, którzy utrudniają odbudowę 

V o- • I 

Każdy mieszkaniec Łodzi wie, co.to są niż: ew. koszty tej stosunkowo niewielkiel cza robotnikom, pozbawionym calkowieie I wę i organizuje prace pod względem. ma­

Bałuty. Nie każdy 1ednak, a. raczej nie- inwestycji. Zdajemy sobie sprawę, że ie- mieszka(!, ll1b znajdujących 'się w o.ptaka- teria~Cl'\Vym, aby na wiosnę ruszyć od ra­

\Vielu wie co si~ tam dzieje. Dzielnica ta śli to dot:v.chczas nie 'zostało zrobione, nycl1 warpnl\ach -:rtieszka.niowych. wygod- zu całą parą i w sezonie· wypełnić .do koń­
ma swą ponurą \listorię z czasów okupa- winne są temu trudności kredytowe, z któ nycJi. higienicznych i czystycti mieszkań. ca swe zadanie. Jak dalec:3 wszy~tko jest 

<:ii. Do niedawria .jeszcze panowało tam rymi boryll:ają się władze miejskie. lecz ia- Cży może być bardziej godne naśladow- przemyślane i zorganizowane, śv1iadczv 
kompletne opuszczenie i pustka, przemy- kieś wyjście powinno się znaleźć. nidwa przedslewzięcie?- , fakt, że komplet wane ju.ż są nawet me-
kafy się jedynie sylwetki „szabrowników", _ Poruswn~ tu sprawy p·rzedsta-\viają się Mieszkania te, które L>viedzatam oso- ble do wykańczanych mieszkań. Tak 

~erujących na zniszc.zo1wch i przez nikog{) trag}cznie, nie wszystkie ~ednak. Na ich tle biście, dai4 maksimum wygód, jakie moż- więc robotnik, wprowadzając się do nowe 

nie chronionych domach.· Cafy szereg do- tym bardzie.i odcina się piękna akcja gru- tta w tych warunkach . osiągnąć. Są to ~c v1vgodnego mieszkania, nie zastanie 

mów zdatnych jeszcze do użytku, po ilie- py ludzi, 'dórzy postawili przed sobą mieszkania jedno i dwupokojowe z kuch- tam pustych scian. I o tym C.Z.P.W. po-

wielkim stosunkowo remoncie padło past- wspa.~iałe zadanie odbudowy i z energią niami, pi;z1· czym na każdym piętrze są myślał. ' 

wą hien-szabrowników; wszystko, co dało dątą do zrealizowania go. łazienki, a na górze pralnia i strych. Mie- Czy za przykładem c.z.P:W. nie po­

się zabrać i wy-nieść zostało rozgrabione~ Mówię tu o inicjatywte tzw. ł(ornitetu szkania są widne, dob'rze rozplano'wane i winny zainteresować się tą akcją i inne in­

Gdv zabrakło .już innych "rzeczy, _zaczęto Odbudowy Bałut. Niewiele zapewne wie pomyślane z uwzględnieniem jak naiwięk- sfvtucje lub zrzeszenia i poisc w dego 

rozhiernć nawet ' mniejsze drevn1iane do- s.polecżeństwo o tej niedawno podjętej, a szy~h wygód dla mieszkańców .• , śłacły, bodajby w mniejszym zakresie? 

my. '''ladze patrzYfy ńa to przei palce, .inż daiącei wspa :iate' ownce pracy. Mia- Jak się okazuje, akcja ta zapoczątko­
zdyż domy te i tak miały ulec roz.biórce, lam rnożność wniknąć glębiej w tę sp.rawę wana zostala już przed czterema miesią­
a znając cit::żkie warunki mieszkaniowe i i na wJasne ocz·· oglądać osiąignię(e już cami i roboty pomjmo olbrzymich trttdnoś­
:malowe znacznej części mieszkańc6w, w rezi.iltaty. ci i sezonu zimowego prowadzone są, jak 

· ten sposób pozwalaly im sohie radzić. foicjatorem tej a'..cji je~t Centralny Za- na nasze obecne warunki, w iście amery-

Lecz, niestety, na tym się · nie skończyło. rząd Przemysłu Włókienniczego, który kańskim tempie. Doś&powiedzieć, że duż 
. . \V~zec11wfadny .. szaber" posuną! się dale:,i, po 11z;vska.1iu i zfłangażowaniu w tę akc•ię za 2~3 tygodnie przewidziane jest odtla­

o wi)le za daleko. Ofiarą zaczęly padać olbtzymicb funduszów, stwo'rzył placów- nie do użytk~ pi_erwszei partii ·ok. 100 
duże l)fęfr,rwe domy, nadające się do re- kl.: ph. Komitet Odbudowy Bałut (KOB) i miesz!rnti' (4 dómy). , 

montu i uży{ku; warto zobaczyć, jald o- PfZl-"Stąpit do !?;runtowneg-o remontu kilkit- I/I;'. sumie C.Z.P.\V. przewidrnje remont 

. hra1.: _zniszczenia już teraz przedstawiają: dziesięciu domów na Balntach, przewa- l)onac 100 domów na Bałutach. Przez ok-

7rywane i zabierane są iutryny, drzwi, po- ·czaJac je na mies'Zirania dla S\.vych robot- 'res zimowy, pomimo trudr.ości budowla­

dto~i, a ną.wet wy:pitowywane belki i wią- nikó-..,·. Akcja ta ma podwójne znaczenie: nych zamierz0ne jest wykońcZ:enie 5-10 

źania. Jest to już akcja nie jednostek, lecz zapobieg'a dewastacji domów i dopr.o\va- j domów. Obecnie KOB opracowuje ws.zy­

zorganizowanych band r.abusiów, którzy dza je po stanu uż_y-walności .oraz dostar- stkie projekty, ogłasza przetargi na budo-

nie robią tego z potr.:eby czy nędzy, lecz , ~ 

traktują jako l>fOCeder geszefciarski, dają- z• baw· ka/ I dzi· e-c· 
cy im zresztą świetne dochody. I temu 

• 

Państwo i miasto samo nie 1est w sta­
nie tego dokonać, lecz z pewno.ścią nie od.­
mówi swego poparcia i vomocy w foJtnie 
chociażby kredytow . na ten cel. Ilu ro­
botników uzyskałoby w ten śposób dach 
nad głową I · · 

;. Myślę,· że znajdzie się więcej d,z.ielnych 
i przedsiębiorcz,ych ludzi, którzy pode1jmą. 
inicjatywę C.Z.P.W. ' 

Całe s.połeczeństwo niewątpliwie zain­
teresrnie się rozwnjem i postępem tej akcji 
i pędzie śledzić rezultaty tak pięknie roz­
poczętej pracy. 

. Hanna T oniaszewsl~a 

\!łaśnie rabunkowi już najwyższy czas po­
t ~" · kre's. Starostwo wyznaczvto WP'ra\V 
dZie ka1·ę w w:vsokÓści zl 500, która w ze­
stawienia z o\brnrmimi korzyściami, jakie 
r:1.busie z tego procedern o.s-iąga'.ią. jest ni­
czym. Dla.te.-~ "-ofnę wypowiedzieć win-
110 szabrowriikotn całe spofeczeristwo, tyl­
ko w t;rm wy9ac!lm może to .odnieść 1tlile­
żyty skutek. · Zainteresować się tym mu­
si czynnik -Obywatelski, zarówno związlci 

Jak się bawią dzieci „niewinnego", „krzywdzonego'' naroau nieQiieckiego 
,Wielki proces w Nor~mbcrdzc odnawia w Zabawłcę te· znaleziono w Łodzi, w domu Wszystko to pięknie wykończone, malowa-

naszej pamięci szczeg.óły hitlerowskie.i zbrod- przy ul. Wólczańskiej 31/33, zamieszkałym w ne, oznaczone marką fabryczną. ' ' 
· swoim czasie przez Niemców. w· domu tym za- Widzieliśmy wiele, widzicliśmv Oświęcimy 

ni Nie, nie odnawia zrcs:dą, bo-Przecież każdy 1 

, chowa~ się jeszcze pokó.i dziecięcy, który za i Maid<inki, komory gazowe i katownie, wi-

• zawodowe, jak or!;anizacje· partyjne i ·spo-
łeczne' Na\eży nświadomić spÓłeczeńst"ro 
o dziejącym się orzestępstwie, o maso­
wym i zorganizo\' anvm rabunku jego mie­
nia i mienia państwowego, 

Jak temu przeciwdziałać~ 
' Jest wiele środków zar~dc-zych: należy 

prze9.e \\·szystldm ścigać naby'«1ców rabo­
wanego tą drogą drzewa, którzy spetniaią 
rolę paserów. Stwierdzone np. zostato 
że szereg piekarń na terenie- i w pobliż11 

Bahtf naT:iywa takie drzewo. Jest to tat­
we do skontro1owania, a co. za tym idzie 
do ukarania, przy czym kary winny być 
~llfO\\ie, aby odstraszyć "l.Vinowajców .. · 

z nas ma wypisany w sercu akt oskarżenia czasów okupacji zamies:kiwalci dwoie dzieci 

pr:::eciwko fas::;Jrsto~vskim mor.dercom ' 5 nie trze-_ niemieckich, mniej. więcej 4-5-Ietńich, sądząc 
ba: nam o ioh zbrodniach przypominać. z . mebli i portretów. . . 

Ale choć ni.e . obeschła jeszc::e ziemia zalana ·W t ' 'właśnie pokoju znaleziono _ząbawkę 
kłwi(! pomordowanycl1 ofiar, znajdują się w składaną - dość duże pudło z i!ewinnie wy­
Europie i Ameryce poszczególni „dobroczyń- i::;'lą'1aj.ącymi rozlożvnymi- częściami. P5miyśla­

cy" o miękkich sercach, którzy zaczynają pod. bm. :.c ::abawka prz!·da się dla pr::edszkola, 
nosić głos \v obronie ,,,krzywd1zimych" Niem- kt~re obecnie zostało zorgani:owane w tym 
ców. Ze to );iby w~dzowie są ~inni, a nie od- domu i zabrałam się do składa1Jia. Zlqżyłam 
dzielni wykonawcy, nie naród nietniecki. · i - zamarłam ze zgrozy 1 ';tata nr.zecie mna ma-

Chcialabym \V Londynie przed oczyma o-
1 
leńka szubienica - hak i drabinka dla s~azań­

wych „obrońców uciśniony_sh", iub. też na pro-, ca, obok na słupach umieszczona poprzeczna 
·cesie , w Norymberdze zademonstrować pewną belka, by wieszac _ zdięte :z ,szubienicy zwłoki 

drobnostkę, nie· -więcej. - ofiar. 

WspółpraCa 'PPR . / PPS· l 
jest absolutną koniecznością "" każqym odcinku życia 

\V związku z tą akcją nasuwa się ~pra- • 
- wa odpowiedniej ilości st~aży W tej dzieJ-. społecznego i połitycznego • I 

nicy. , ' ' . . , I 0' jednolitym froncie, O jedności działania ogół pracowników' tramwajarskich l \11iasto. 

Domy na Ba I utach są własnością-pań- obu partii robotniczych - Polskiej Partii Ro- Przyznają to zresztą w rozmowie towarzy~ze 
~twa. Należą one obecnie do Zarządu Nie.:. bofnicz.ej i Polskiej Partii Socjalistycznej ciąg- z PPS-sekretarz. kola tow. Zawierucha i tqw. 

'"llChomości Porzuconych i Opuszczonych, ,le się pisze i mówi. Zdawałoby się, ;-c już Kowasz jak i tow. Janiak - sekretarz k0mór­

ldóry w my$! zleceń ,Ministerstwa Skar- każdy peperowiec czy pepesowiec zroz,;mial i ki PPR. 
docenfa konieczr1os'c· 1"ednoliterro l.!zialani~ - Nie wystarcza 1"ednak stwierdzi<"' braki 

1111 ma ohowiąr.ek pilnowania icli. \V za- „ "' · 1 · - · 
konieczność wspólnej pracy na każdym ocf. Trzeba jeszcze' zrnzumieć, i wyciągnąć s!u-

<rdzie obecnie są już one pilno·wane, gdyż cinku. szne .wnioski z uchwal obu partii - przypom-
'Jstala wyznaczona ' do te~f9 celu specjal-

na straż micjslrn (S lnd1 i!), Tl,' '~ a · Obywa- .Wiele towarzyszy rzeczywrsc1 zrozumiało nijmy sobie jeden ustęp z chwal Rady Na-
~ Z i docenia ważność tego , zagadnienia - fakty cz.elnef PPS: ,,pogłębienie jednpśck działania 

tebka ma również z lecone deleg{)wanie . . . b. K ·t I . d t . PPS ,· PPR na zasadach ro'wnorzędn·os-_ ci·, zau•a. 
· . . . . . · . mow1ą za s1e 1e. 1 orni e y mtę zypar yine • 
patrol\ J.est ro oe~nak ni~z~m wobec .ob- istnieją i dobrze pracują niemal na wszystkich nia oraz wzajemnego szacunku zapewni klasie 

~zernosci terenu ~ ro~mtar~w z_orga~1~zo- ·dzielnica.ch
7 

_ Ruda Pabiani<6kn. Górna .Pra- robotniczej siłę będącą gwarancją potęgi i 

wanego szabrn. Stra~ musi byc zwię~- wa i Lewa, śródmiejska Lewa, Widz.ew i Ba- niepodległości Polski" (z uchwał Rady Na-

, _-;zona, lecz Staro~ta pofnocno-grod~ki me luty. Również cały szereg fabryk realizuje czelnej PPS 4 listopad~ br.). ! wyjątek z prze-

111a na to funduszow. Zwracamy. s1ę z. a"- uchwały obu partii· o jedności działania . Tam, ~ówienia tow. Wieslawa: · „Pols!m Partia Ro­

'_JClem do władz o :vyasygn~wanJe takich gdzie ta jedność istnieje, rezultaty są dobre- bołnicza ·zdąża do tegó, aby .iednolity front 

t1111dus7;óv:. - to me ~„ą ?uze- su~y, a W wszystł<ię zagadnienia w· takich fabtykach są . ldasy robotniczej wyrażał się r w praktyce, w 
?:estaw1e111u z kołosaJ11ym1 stratąm1, są to dobrze i sprawnie rozwiąźane _ jak n? przy- solidarnymi j.ednolityrt1 d{:ialaniu obydwu partii, 

'nvot~' znikome i. nawet czysto kupiecka kład u EisenbFauna, Poznar'1skiego, Scll\veiker- całej klasy robotniczej, we wszystkich akcjach, 

lrnłlwfacja wskazuje na t1:,: konieczność. D<> ta, Eitingona, Scheib!era, Widzewskiej Manu- a szczególnie w akcjach polityczny h. Tylko 

my muszą być pilnowane i zabezpieczone ·fakturze i w cnlym szeregu innyoh fabryk. wówczas klasa robotnicza- będzie zdolna spro-

prz:e( dalszym rabunldcm, aby uratować Totei.; dziwne s.ię wyd~je zaniedbanie pracy stać zadaniom. które przed nią postawiła hi· 

.. 

d=ieliśmy_ wszelkie przeiawy barbarzyństwa , i 
sadyzmu. rudl;lo już nas dziwić i przerazić. 

Ale ta dziecinna zabawka musi wstrząsnąć każ­
dym Do iakiego moralnego zwyrodnienia 
musiał doiść naród, by stworzyć takie zabaw­
ki.,. Cóż to musiały być ta matki, którym rę. 

ce nie drgnęły. dając dziecięc~u swemu ten twór 
zwyrodniałej fantazjil A małe Hansy i G~c­
ty - dostojne latorośle „wyż_szej aryjskiej 'i:a­
sy" z iście niemieck;i metodyczną pedanterią 

wieszały sobie na haku malutkie mario.netki­
przcdstawicieli ras niższych, a gc\y iuż nastą­

piła śmierć, przenosiły miniatbrowych wisiel­
ców, wieszając ich rzędem na ~ełce-b<y stygli. 

Nie l ' Musi- ponieść odpowiedzialność za 
winy swe naród, który tak się potrafił spodlić !1 
Za winy swe i grzechy musi odpowiedzieć 11ie 
tylko Goering .czy Rosenberg, ale ci wszyscy 

to, co jeszcze jest do uratowania. Jednolito-frontowej na tak ważnym Ócfcinku, storia" (z przemówienia tow. Wieslawa na j 
Poza szabr ..!111 lJasuwa się jeszcze Jedno jak KEŁ. Nie można poważnie traktow.1ć tłu; zebraniu aktywu organizacji warsza~sldej) · „ ,· 

ważne zag:1dnicnie: ~est to zagadnienie iuacz:mia townrzyszy, zarów:10 z PPR .iak i z Jeśli towarzysze tramwaja;ze z PPR · PPS" · 

; abe7.piecze11ia domów nada•iących się w PPS o braku czasu, o techniczny.eh niedocią- zrozumieją naprawdę konieczność wspólnego 

'qr~ysz~ości do remontu przed całkowitą gnięciach itp. Faktem jest, że od ,· siedmiu ty- działania na pewno przezwyciężą trll'iności 

. · · j· dewastacją z powodu V{PłY\VÓW atm{)"' godni 11ktyw KEL nie miał wspólnego zebra- techniczne i inne i w jak najszy~szym termi­

· ,r;·c11Jych. Je~t to kwestią przvńajmniei nia i f~ktem jest również i to, te organizacje nie zorganiź11ją wspólne zebranie - realizo-, 

·'~ie.i taki~i reparacji łachów, aby domy PPR. i PPS licząc kilhset członków ni:: mają wanie . uchwal takiego zebrartia rozwiąże wiei~ I hitlerowcy, którzy tak potrllfili kaleczyć dus:?.<: 

·wgh' przetrwać j nie ulec' kompletnej ru~ dotąd stałego międzypartyjneg.;> ko,mitetu czy zagadnieii żywotnych dla pracowników K.EŁ 1 ''vych dzieci1 I dużo wody up/ynic, zanim :: 

·c do czasu, aż można będzie przystąpić komisji porozumiewawczej. A rezultąty tego , Tą sprawą powinni się" zajął komite'ty -obi· i serc owych dzieci 
1

nicmirck1ch uda się ,wyplc-

•,1 remQntu. bowiem zniszczenie tych bu- niejednolitego działania są. Wiele .niezalatwia-1 uz~~lnic Lewej śródmiejskiej PPS i PPR nić chwast nicnawiś~i, truciznę / zbrodni, wpa,. 

Jynków daje tysiąckrotnie większe straty, nxch spraw wisi w powietrzu - traci na tym ' · ·- · - . - --- B. janc im od kolebki. · Budzyńska. 

' I 

l „ 
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z obe em '~e fab 'yłii na 
Sp kipy wyszkołonych robotrf·ków wyjeżdżifą do Rychbac 

Zakładowa Biedermana wzorowo opiekuje, si załog 
\Vtelkie zak!ady przemysłowe Łodzi, zao­

riatrui'l~e kraj w drogocenny towar - otrzy­
mały dziś jeszcze jedną zaszczytną misję -
misję. uruchomienia i spolszczenia . przem}'..słu 
na Ziemiach Odzyskanych. 
Zakłady Przemysłów~ Biedermauna na przy 

kład przejęły na Dolnym śląsku, w pobliżu 
Jelenie! Góry dwie fabryki poniemieckie: w 
Rychbachn i ilielawie, celem kompletnego_ u­
ruchomienia ich <lT~z spolszczenia p~rsonelu a­
dministracyjnego, teelmicznego i załogi robot, 
niczei. Nat;, chmiast po otrzymaniu decyzji 
wyrusz;.·la na miejsce ekipa. wywiadowcza z 
dyr. Grossem na czele. , 

VJ Rychbachu l Bielawie 
_ Zastano w R.ychbachu fabrykę wlókienni­
c~ą z 13 tysiącami wrzecion i 500 .krosnami.. 
W Bielawie takiż sam zakład przemysłowy z 
500 krosnami, szwalnię z 200 masz;rnatn'I, urzą­
dzenie do nowoczesnej kotonizacji lnu oraz ap­
returę i farbiarnię. R.azem w zaklaiiach tych 
prac~je ok~lo 400 fodzi - są to w· przeważa­
jącej większości Niemcy. · Technicy od Bie­
dermanna stv:ierdzili stan fabryki dość zada­
walniający - a części pofrzebJJe do urucho­
mienia nieczynnych oddzia!l\w natychmiast 
sprowadzone zostały z Łodzi na miejsce." 

Nie "wócili już z tej pierwszej podróży W'J 
. wiadowczej kierownicy pr ędza~!!i, technicz­

ny i mechaniczny .:..... zostali iuź ,.;· Rychbachu 
i BiC'lawie, by poprowadzić irace w łódzkim 
tempie. W tym tygodniu wyje~dta druga eki­
pa, tym razem tuż złożona z fachowców I r<l­
botnlk6w. Firma przygotowule i zkoll w 
szybkim tempie nowe kadry pracowników, któ 

lagramle mąki pszenne!, po ie-Onym kilogramie. 
mięsa wieprzowego .i po ~wierć kilo cukru. 
Trzeba zaznaczyć, że jest to· nieco spóźniony 
P'l"zydzial na miesiąc październik. 

Uśmiechnięte niatki podtykają Pod nos ka­
walerom i dziewczętom porcje dla swych po­
ciech. - Postarajcie się te:l: o dzieci - mówią - ' 
wesoło. 

fdzierny dalej po \vielkiei sali. W irmym 
końcu znów inny bazar. Tutaj wydaje się to­
war na punkty. Na szerokich pólkach pod 
·ścianami widać stosy kolorowych tkanin. Je­
dwabie, f!auele, ~omplety bielizny damskiej i 
męskiej, rękawice, skarpety zimowe, kretony, 
bielizna, prześcieradła, towary ubraniowe -
aż nęcą oko. Przyprószone białym, bawełnia­
nym pyłem fabrycznym robotnice wybierają, 
a v;ybierają, radzą a radzą. Bo tQ dobre -
a to podobno lepsze, bo to ładne ,ale tamto na 
pewno ładniejsze. Towarzysze z „metrami" 
w ręku pracują nie gorzej zawodowych\ekspe­
dientów. 

Gdy wyjąłem z kieszeni 
żeby notować - otacza nas 

zwitek papieru, 
Uum kobjet. Od 

naszej bytności u Biedermanna sprzed dwó:;h 
miesl.icy, kiedy to plakano i skarżorio .się na 
wszystkie strouy' '--'- wiele się tu zn1ieuilo na 
lepsze. ( . 

- Nie· narzekacie już? - zadaję pytanie. jedzą chleb p'rzepi-

-:- .r: :zego mamy narzekać? - pada chó-
rall)a odpo--·iedź. - że dostajemy mięso i to 
war"? Otup i by narzekał! 

Pszenne kluski 
Ja jednak dalej ni\; wierzę i nówię c~tkiem 

głośno: · 
- Mówc'ie bez obawy. S!ysza:fem, że dzi-

się nie 

Rada z~kł'i~dowa 
Towarzysze z Ra~Y- Za,dadowei chwaleni 

są prze~ wszystkich. R.ada ta wybraaa /do­
ktadnie miesiąc temu - sk'oda si-ę z 19 cz!on­
ków (6 PPR, 6 i?PS, 5 bezpartyjnych, 1 ze Zw. 

siai w sto!Ó\J.'Ce zrobiono wrzawę, że kl4ski W1lki ·Młodych i je( 1 z nile- '.de,;y bezpar­
pod~btto nie 1byty pszenne? tyjnej). ~ada. podzieliła pracę między siebie 

- jedni zajęli sic apnN'"„acją, drudzy rozrJw• 
kami k..11.lturalnymi itd. I ten pode\.at pracy da 
je rzeczywiście doskonałe wyniki. 

- Pszenne były, pszenne, towarzyszu! -
odpowk.:a jed.na z matek. - Tylko n!e zwra­
cajcie uwagi na kilku lalusiów, którym nigdy 
nie dogodzisz. Zapomni ten i ,ów, jak tó byto 
zeszłego roku, za Niemcijw. Widzicie, nasza 
gospodyni Stachurska, toby krwi własnej nie 
żałowała do żupy. A ten i ów jeszcze narze­
ka. Niesłusznie, niesłusznie! ' 

Przytakuję. Sam jadłem ten obiad dzisiąi 

u Biedermanna. Nie byto coprawda· mięsa. 

Ale naj';d!em się dobrze. Wiadomo, zjadtbym 
też, „n'iebieskich migdałów w · ~epanowym 
sosie·' (jak ~-~ v.ryraz\!a moja rozmówczyni), 
ale ja ~vlaściwie wolę tę zupę kartoflaną z 
klu~kami pszennymi, (napewno były pszenne) 
i pajdę doskonałego chleba do tego. Nawet 
tr7-eb,a l5y zwrócić uw:io:ę biedermanowcom, że 

Walka z kradzieza'nfi 
Jedna jest tylko jeszĆ.Ze ciemna, strona 

krl!dzieże. Ludziom rrzebierającym w 
środkach' - zlódziejom bez sumienia, kradn.1-
cym dobro wojskowe, kradnącym pracę swo­
ich towarzyszy, postanowid"l).O wypow"edzieć 

k\)Ilsekwentną walkę. Kogo się przychwyci na 
kradzieży - jeżeli to popclnione jest po raz 
pierwszy - odbiera się wsze]k'.e punkty, a 
przydzie:a się te pi.nkty robotni!\om ouarczo­
nym wielkimi rridtinami. Kc-«o s;ę schwyci iia 

kradzieży po raz'-c\ruQ:i - tego s ę wydala 
bezwzględnie. z robot-~··. Ki .dz de na iab,-yce 
nie będą tolero~rnne• cL 
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' • • • z 
Rozmowa z prezesem 

' 
Ogói110polskie Towarzystwo Techniczne, ·a- okupanta polską literaturę· techniczną. \V tym nięż zaslugtt"e akcja Towa•z,,s:,ya w Dr.l}'Cią-rzy w tei czarującej okolicy naszego kraiu -

~ ko instytucja zrzeszająca techników wszyst- c~lu stworzona zostala Spółdzielnia Vi'ydaw- ganiu i or 0"'•1i"zowaniu mlodz'eży techniczne;, znajdą odrazu pracę, mieszkania, aprowiz Cię ' · 
~ kich dziedzin przemyslu, ·ma \v dobie obecnej uicża pu. „Wydawnictwa technic.zne''., kt~ra która korz}sta z pomocy :acl1riwej w trudnych. itd. . . 
Pojad~ no~e kadry wyjąfkowo ważne' zadania do spelnienia. Pre- już o<i kwietnia br. rozpoczęta wydawanie sze dla r'-ej niera:(, ~agad ;';en'ach o··az z biblioteki. 

zes OTT ob. JViińkowsld i wiceprezes ob. fi- regu pism fachowych oraz wyda,.v·nictw tech-' ..Jak ~·ykazt1•e st.t1.·sfqka OTT, los}facłiow-Deltgowani pracownicy firmy przyi;-oto- · · " • , 
b 

lipczyński w następujący sposób opowiadajq o nicwych populatn}·ch, przeznaczonych spe- ców''.."· Pc!scc spadJ„ w ol.res!'C wo.iny w za-
wtiią owiem na miejscu dla. wyjeżdżai'lCYCh -pracach i 7amierzeniach Towarzystwa. c!alnie dla rzemieślników. tr · · 1 O · ·i • · · · I wszystko - począwszy od napraw'dę komfor~ "' s a~za1ący -spo•iJ 1 • .wielr,o:;.::t pon1e~10 1yc i 

- OTT liczy iuż obecnie oko!o 1.600 czło11 OTT mieści się w swym dawnym lokalu, t 't ś · d · · t ł")' · towych mieszkań, a kończąc na stołówce, żłob~ s ra · w1.a czyc n~ozc np. prze.mvs ''.'u ,nn_1-
kćw na terenie Lodzi i województwa lórlz- który przy pomocy władz udalo się octz·1skać d d k • 4 ku i przedszkolu dla dzieci robotniczych. • ;1 czyi g zie Pf?e wojną o ·o,o O proc.. stano-
kiego, O!ównym jego zadaniem jest zmobiU· po ustąpieniu Niemców. Niestety, nie uda!o si» · k k" · h · Niemcy będą stosownie do potrzeby, redu- ~ wis · 1erown.c2yc ża1r.iow:.li fac11owcy -
zowanle konstruktywne sił technicznych w odzyskać wspanialej bibliotek , z której iedy- N' Gd b N p I kowani i wysiedlani do_:Reichu. Rychbach i 1 iemc~. Y o ecnie iemcy odpadli, a o a-
kraju, które ręka NI rękę z robotnikiem przy~ nie szczątki odnoszą stopniowo rozum1e1ący 1 , • l · l · · b l Bielawa w ·ten sposób oddane pod patronat rnw wie u. z;:-mę o, mozna so ie· atwo wyo-
czynią się do zorganizowania I uruchomienia ·swój obywatelski ·obowiązek-P!Zypaukowi po- 1 "ć · k · lk' l ' polskiej ,fabryki Bied.ermanna, staną się w nai- . Jraz1 • Ja wie ie są ,Ui\i. 
pp!emysłu polskjego. W tym kierunku zro- siadacze. Do cłrwili obecnei· skompletowano B k .1'! f l l "<l kl · d · bliższych ty,godniach swego rodzaju siostrą ra :>I u.c 10\vyt 1 11a1 ot :wiej · :.ir.:: się 
biorie jest już wiele. • skromny, lecz już "ochodzący do liczby ok. ' , o I s· 1 k · I wspom11ian:·ch zakJadów, które nie tylko bę- u. oc.iczuc na . onym ' ąs u 1 na tereliach zac rn-
. OTT posiada już oddziafy we ws""stkicl1 2.000 tomów księgozbiór. Poza tym organizo- d · h OTT dą niosty na Dolny $łąs1< ptacę robotnika łódz- ~„ ~ me . i stara się w miarę 1 .ożności za-

, większych miastach 'Polski. Towarzustwo Te- wane są wyciec;iki , mai·ącc na celu zwiedza- t b · t 1 I kie,go, ale i polską mowę i kulturę." -' PO rze ow::im~ :: zaspa.mia..'., ecz udaje s'ę 10 
\V zwiąi\rn ~ tym, że Rycllbach i Bielawa cbniczne usiluie również odtworzyć potrzebną nie iakładów przemystowych oraz co piątek tylko w nieznacznym stop:t;u. "r rawa nbs<t1 

dla technicznego życia kraju z"niszczoną przez odczyty z dzi'edziny techniki. Na uwagę ;ów- d leżq w mi~iscov.;ości górzystej,· pięknie zale- zenia stanowisk Pl'L 'Z 111<:zych fai..:ho\\ ców na 
'f lllJIHllllO!nllfllJllllHllllllllUl111lll[lllllllUUllllllllllllllfllUlllllllflll_llllllllllllllllłllllllllllUIJllllllllllllllllllllllll lllllJlllllllllllll!llflllllfll!l1111111111111111111111Hlllllllllllllllllli!lllillll!llllll -'-SiOJlej, o klimacie wybitnie _podgórskim- ,pierw- Dolnym· ::-!ąsku i est \\ „żna i z te~o wz<;li;du, 

si wyjadą tam robotnicy o słabszym zdrowiu: ~. :& s n1· I . ~z1·n i „, ~lllnJl'I. M2ri~. ~e.należa!oby jak ll~i 0;1-vbciei \\",rugować pra-
do Ąiracy i icdnocześrJe na kurację. , l'u f..' < u ę;; ra " ł1 Jil u S! cujących tam jeszcze doty:;li::zas Niem~ów. 

Wyjazd odbywa się nie koleją, a samocho- Dlatego właśnie ;est tak bardzo pożąd~ny 
dami, iirmy Bicdcrmanna. Zdrowy elemen't, Szpi1al Anny-Marii dla Dzieci j'e.st !e- tez dr_ogą 5kładamy ofiarodawcom najser- przyjazd polskich f:ich1:.w('ó·v z z, gr<>r.:cy, 
który tam podąża - staje od razu do pracy dynym iszplitalem dz1ecięcym w ŁodztL deczndejsze podzięk.owan1ie w h:nrlieniu tych gdzie przez okres zastoi'!, jaki 11 na~ pc.nowat, 
i w ten 'sposób paląca sprawa spolszczenia i Około 300 dzięcł ~aiduje w ndm opiekę dzbeci, któr,e oddane są nasziej op.l<ece, a korzystali z na'.jnowoczcśn cj<>zych ;dobyczy 
zaludn·enia Ziem Odzyskanych posuwa się na'- le-karską. Niest"'ty, szpital ,horrka się od kitóre r:eikrutują sJę pr~ew-rlnie zie sfer ro- techniki i nauki. \V zwi~iku z 'tym zwróciło 
Prawd" naJJrzód. ~""'~ tk · A~·--• ' b b 1 h się swel!"o czasu do OTT Stowarz'.'. zenie Tc:-" s~ • .,..go począ u swego ~s ..... l=••a po ar- otn: .czyc o~az repatriantów:, cz,ęsto poz- -uale 'llłf"S""e b. yń · · chników Pols\:ich w Lollll~ •1ie z prr ~t .1 o 110-n p„ y nł arz s.kiej okupacjd z trutbtośct1ami natu bawionych opieki ·rodzlde~skie1 na skutek 

Towarzysze .z miejscowej komórki PPR-u. moc w r-epatriacjl Stworw , z•istat Vonutet 
uśmiecliaJąc się i.aiemniczo, pro\\ adzą nas na 
drugą s•ro1.ę tlli\:Y Kilińskiego, do 'drugiej czę­

ści Znk adów Bie<lermani10"1sklch. Wchodzi­
m · vo masy\vnych że1aznych schodach na 
pierwsze pfQfro. Już przez drzwi dóbiega nas 
gwar setek poc.luiecouych głosów. Wchodzimy 
i w pierwszej chwili przecieramy zapocone o­
kulary. - Co sic; tutaj dzieje? Co tu takiego? 
- zadaję pytanie. Towarzysz Klimczak uśmie­
cha sit: i odpo~iada krótko:' 

- Tu jcs~ 
NASZA SPóLOZifLNłA f' ABRYCZNA 
Proszi: sobie \vyobrazić ·:;ielJ\ą salę. Pod 

oknami, na o~ro11111ycl1 stolach Je:l:<J pokotem 
olbrzymie cie'sl·a poci~tvch na polówki wiep­
r~ów„ Liczvir:y l::Hkadziesiąt wieif<ich 
sztuk. A tu;, obok przy pniąch rzeźnidkieh 
migają topory, zgrzytają Miłe; Ruch jak w 
halach paryskich. Uśmiechnięte, biało ubrane 
ekspedient~i przy kilkunastu wagach 'Ważą, 

sprawdzają równo pocięte parci~. Podchodzi­
my do k:erow1iiczki. Okazuje się, że <Uiś włą 

ry finans.owej. Zwłaszcza· daje się dotklL katastrofy wojennej i barbarzyństwa o.ku_ 'Repatria..:yJiw. htfiry "e<pól -~ '.. 11 ''e-stweni 
vrie odczuyrać. br~k bieli.zny i koców. Wy panta niem;ecki.ego. Zwracamy się jedno- Przem~'slu. rrcr)artamen 111 K dr, ni • .' s G lą 
dział Zdrowi•a czyni w:;.zystko, co w jego cześnie .d:o wszystkich firm łódzkich, do spraw'l. \V t:ych dniach ~·!1' 1".:- •1adcszło te­
mqcy'. aby sytuację popr;~· Aprowbacja fłtibryk p!ótna I koców aby w zwięzlcu ze lcgraficz11° za\vi< , , 7..e v rusz)r iii?. 
szpit„la os1atnio poprawiła się. Szpital o- zbliiaf~cymi się świętami pomyślały rów- pierwszy tego ro<' „•,, 1r:rncp .rt 7. 1\1wlii w li-
trzymał nieznaczną ilość ·płótna. Jednak niei o chorym d%lecku ł.odzi.. ~zhic 36 osób, . " \ 

• ' . Dla racjo111lne, i \\'ykor?.~'st1rnia sit facho-
Wydział ZdroWia nl'e. jest w stanie dostar· 1 'Ofiary w pieniądzach 1 naturze przyj_ 

uycll, Żll:'lJt! 1i~c.\ c,h ~;j{' w Po' Ct', j,'\ tÓ\\n'eż 
cz!ć dosta1~cznej Uoic.:i bielizny i koców muje ka~oelana szpit1>.-!a Anny-Marii ul przybywajqc':'."I zar...1„1,h. , j wr'•cai Co·Ch z 

Ostatnio cec'i pi.ekarzy zaofiarował dla I Armil Czerwonej 15 (dawdiej Rokic!ńska Niemiec, priwsta'o pr;~y OT r Muro śrcdr:!ct-
dz.ieci szpi1a~a ·25.000 ~ł. Faibryka pończoch Nr. 15) oraz Redakcja· „Głosu Robotilicze- wa ·pracy, kt6>c nrzyiun •c i nbl\'. i 1 w mian; 
Mi,lJe<r, Matejki 9, zaofiarowała 2,183 zł. Tą g_o". ' możności zapotrzebowania narls;.<lnn~ p;-zez 

1 
W ~niu wczorajszym o.dbył się wieczór. au­

torski Władysława Broniewskiego w wypełnio­

nej po brzegi saJi Centralneg,o Domu Kultury 
Robotniczej, w obecnośd ,przybyłych przed8ta­

wicieli władz,. partii politycznych, Związków 

Zawodowy~h i instyt~cii ~ulturalnych. Przcd-

ó 
• . I 

ta'h znów znajduje sii,: wśród umiłowanego 
pr;r.ez Poetę łódzkiego proletariatu.' 

„Nie dane rui byfo być wśród was w .dniacp 
grozy, w dniach walki z naje"źdźcą" _:. mówił 
Poeta -- focz każdym uderzeniem serca, każdą 
myślą byłem przy was". 

różne instytucje i za U ad~' in' n•n O\\ c. 
_Obecnie OTT ouc-Rt ie z\'. o!a,1i 1 · o ,olno­

polskiego zj·azdu w Łodzi, lia któryn n ją być 

wybra11e stale władze 
Hanna Toma~7ewska 

• /, 

k
. ~tawicie~e łódzkiego świata pracy entuzjastycz-

, $.łanin~, rt- .sa, mąłta i. CU if!r nie 'vitali pro!eforiackiego poeti:. 

śnie w~rdaje sicy mięso wieprzo\ve. 
Po przemówieniu Władysław Broniews~i 

mówił swoje wiersze. , Największy ·entuzjazm 
wfi.ród sluc?-iaczy .kgo pierws;zeg wieczoru au­
tol"Skie?o! urządzonego ;vśród robot?~~w i _dial 
rci'bot:ukow, wywołał w1crs7. pt. „Łodz • 

. KażJ~- ro bu~ 1ik otrzymuje pp dwa k.ifogra- . . . . 
my "mięsa ze stonin:: na kiika palców. fłrzy Po powitalnych pr;emo,71crua~h i dcklama-
na ti;pn~ eh sto.ach inne ek~~edientki waż;\ I cji chóralnej ::e.społu świetlicowego, zabrał g1os 
mąk~ p~i:enn;1 dla dzieci robo~ników firmy. I Władys!~w Br~niewski, który w dłu.ższym.prze­
Każcle dziecko otrz/mą ekstra oo JednY;61 ki· mówieniu wyraził swoj4 radość, ie po tylu la-

I 

\Vieczór poetycki Brpniewskiego p~zostawil j 
na obecnych niezatarte wspomnienie głębokie-t 
go artystycznego przeżycia.. 
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J~rf~~~~~~~~g~~~~~: · u iiZ[ 'Ii lU" ot .zu ag u 
wami.' Niektórzy, starsi, doświadczeni ro- Chwila oczekiwana tak długo przęz całą Wiei'ność młodzieży dła Państwa podkn!ślał czący Komitetll Oq~anizacyinego "Wyścigu . 

m/odzież fabryczną nadeszJIa wreszcie. Uroczy- jcszcze fakt przybycia na uroczystość li'cznych Pracy". Podkreślilon w swym przemówieniu 
hotnky odradzali nam tQ przedSięwzięcie.' ~ , • . stosć rozdania nagród zwycięzcom l-go t;tapu delegacji młodzieżowych z całej Polski. Sala znaczenie, ' jakie ma, ten pierwszy etap "Wy-
Mówili oni, że mlodzie~ jest już t.ak zde- ml.odzieżowego "Wyścigu Pracy" odbyla się wypełni la się dosłownie po brzegi młodzieżą, ścigu". 1\la on by& bodźcem dła młodzieży 
moralizowalIa, że nie pomogą żadne h'a- w niedzielę , 25 listopada. wśród której dominowały białe lwszule. Byli całej Polski i ma jednoCzesnie pokllzać zagra-
sła O podniesieniu wydajności pracy. Klam . Minęły dni ' pełne o'~zełOwania młodych ro- obecni także pr-zedstawiciele partii politycz- nicy, jak' mlodzież pofska zabi:era się do' USlI-

d botnikówi robotnic. Ustały zapytania: "Czy ja nych, władz miejskich, Wojska Polskiego, wania piętr<>:<J'cvch się przed nią przeszkód po-tym twier zeni'om zadały cyfry i, kol um- - J 

też będę nagrodzony?:' Minęły nące, podczas Zwiążków Zawodowy~h, Ceotr;aJnegQ Zarządu ''Iojennych. . 
ny cyfr, ·które mówią o takich wynikach, I"torych Komitet Organizacyjny . ślęczał nad Przemysłu Włókienniczego j organizilcji mlo- Po przem6wienlach powitalnych (lastąpiło 
dalk 228 procent produkcji,lub też o pod':' ostatecznym klasyfikowaniem zwycięzców. dziezpwych. Pr;>;ybyli lównież delegaci Związ- Wręczenie nagród. Tego nie Tllożna opisać. 
niesieniu jej w stosunku do poprzedniego W niedzielny ranek sala kina "Włókniarz" ków Ztawodowych z zagranicy, którzy mieli Trzeba było uLrzeć . plonące ze wzruszenia 

I 

miesiąfa o 50 prpcent. Procenty te poczęła się zapełniać. Projektowana skromna możność przekonania się co mł<ldzież polska młoddeńc~e twarze podczas przyjmow}nia na-
wzrosty w górę bynajmn.iej' tie doping'o- uroczystość przemieniła się w wielką mal1ife- myśli i jak te myśli przekształca w czyn. gr&d. Koledz): nasi nie byli jednak bynaj-

stację młodzieży łodl.kiej na część ' Ojczyzny. ,Uroczystość zagaił kol. Ociepka Przewodni- . mniej wzruszeni cennością nagrqd jakie otrzy-
wane przez chęć zdo,bycia nagród. Pisała mali. Byli oni wzruszenI tym, że ich twórcZa 

de świadomość mł-odego mbotniką o S1z.la- . L~ureac· ~~. S'; r.iftu -Prac"" P\<lca znalazła oddźwięk w starszym' społe-
ch~tnym wspótlawodnictwie W pracy dla U , ', "! '- ~ y JJ czeństwie i byli zażenowani spontanicznymi 
odbudowy Ojczyzny. Nie do pomyślenia . okrzykami wznoszącymi na ich cześć. Oni 

, Pierwszy etap wvścif!U bracv 'Zakoń stał nartami, dar premiera tow. Osóbki . r . . ki b 
byłoby bowiem, aby jakiś robotni·k w za- czony. ZWycięscy zostali 'sowIcie na- Morawskiego, złotym zegarkiem, dar ~7::eakl' w~:~~mp:~:~~~, P:~~~ozaw;~~e~~y~; 
kradach przemysłowych w Niemczech wy- .grod;;;eni. Ale' napewno nagrodą naj- CKZZ, materiałem na palto dar CKW słowa zwyciężczyni ,;Wyścigu" vi grupie pOIJ-
ImllY'wal do 200 procerit produkcji.~Takich cenniejszą jest p0G.łucie dobrze speł- PPS. ' . czasznlczo - dziwiarskiej Marii Szymczak: 

.'cyfr nie mQżna 'wydusiĆ ba~em, ale muszą nionego obowiązku i świadomość, że PRZE;MYSŁ HU1.'NICZY. "Wyścig Pracy". trwa". 
one wypłynąć z głębi serca. ( bohaterstwo pracy est należycie oce- Tadeusz Adaszek. Ma lat 19. Pra- , Pełną wzruszenia była chwila, gdy' kol. 

.... nion'e przez < całe społeczeństwo. ' cuje w l:mde Feniks. Wykonał 236 pro kol. Jabłoński przewodniczący Zarz~u Wo-
Koleżanka nastp., Maria Szymczak, Podajemy perw~ą tablicę nazwisk cent normy. . Otrzymał zegarek, dar jewódzkiego ZWM wręczyl ufundowany przez 

ZWYCiężczyni w "Wyścigu" .w Łodzi, po- 'Tr)legów' _ bohaterów "Wyścigu ' Pra.. Prezydenta KRN ob. Bieruta. 
wiecLziala w ubiegł2\' niedzielę na manile- cy". ' ' Zarząrl sztat}dar, nagrodę przechodnią "Wyści-
staojl, Jaką stało ' się ~ręczenje nagród: . PRZEMYSŁ' PRZElWYSŁ METALOWY. gu" 'f1ajlepszemu zespołowi woJewództwa mło-

W ,. P t dl d l" • Jan Druszkowski. Ma lat 17. Pracu dzieży huty "feniks". 'Po odczytaniu rezo[ucji 
,,» ysclg . racy« rwa a nas na a • . • PON'CZOSZNICZO - DZIEWlARSK;I. w której młollzież zapewnia o · swojej dalszej 
Sł-owa te TJ'e były bynajmnied przesadz.o-. Marla ~zymczak. Ma lat· 21. Practl- je w fir~ie Hoffman. Uzyskał 181 pro . - ~~ t N d t ł I pracy dla Po/ski. uformował się samorzutnie 
ne. Spójrzmy na koh,lmny cyfr, które kry- J'e w fl'ro11'e' Rosęnfeld. Uzy'śkała 228.5 cen normy. 1 agro zony zos a 'ur o. 

nk h . k pochód, który p,rzemaszewwał przez miasto. , 
ją biura fabrycZ11e. Iluż czołowych ucze- procent norm' .. '. Otrzymała ap' arat foto pem wypoczy owym wsc roms U ' 

tn '! ' 'l . . . Ministerstwa Przemysłu. l\\aszerowaliśmy, nie bacząc na grube pla-
S HOW poprawI o leszcze swe os~ągmę- graficzny, dar wicepremiera .tow. Go- tY. śniegu . Chcieliśmy postawą swą, postawą 
cie. Iluż kokiów prL. ychodzi do Komitetu mułki (Wiesława) i kryształową plate PRZEMYSŁ _ kil'kutysięcz.nej rzeszy mlodzieży zamanifesto-
Organizacyjnego ,.WygCigll" z prośbą: rę" dar dyrektora CZPW dr. T,ybora. , I{ONFEKCYJNO _ ODŹIEŻOW.Y.... wać swą wierność Ojczyźnie i wezwać całą 
"Kolediy! Ujmiicie znowu nasż "Wyścig", Gabriela Nowacka. Ma lat 20. Pra- Karpińska . . Ma lat 17. Pracuje w ' fa m\od1.iei Łotl7.\ i Pc~ki do wyścigu w pod-
który trwa nadal.nieoiicjalnie w jakieś ra- cuje w firmie Plihal/ Wykonała 160 bl';vce o,dzieży "Warta". Wykonała _ niesieniu wyclajnoś,l:i pracy. Wierzymy, te to 
my. Pewny jestem, że w obecnej klasyii- procent normy. Nagrodzona' materia- ')f~i 86 t n y Otrzymała ?O to udało nam się i w nast"pll"m etapie. ,,\V\.,ści-
kaCj··1 .za]·ąłb'·m lepsz' e ml·ęJ·sce. L. Tnll'em J·UZ·. C ~ .... procen orm.. . ~ . y J 

" lJ. lem na kostium, dar ZPW. mów Mickiewicza. (dar 'l11}nistra Matu- gll'" wezmą udział już nie kilku lecz kiIkuna-
lep~ej prac~wa~:'· . _ , . .. .1 PRZEMYSŁ WŁÓKIENNICZY. szewskiego. . stotysięczne rzesze młodzieży. NaSZą amhicją. 

Zapyt~llIa te me płyną b'yna.lUlllleJ z ~ą- Aleksander Janowski. Ma lat 17. Dalsze nazwiska ' nagrodzonych da- PIJnktem honoru mlodzieży wOjewód'ztwa łódz-
d~y nagr?~., ~ą one d~ktowane ~ragl1le:''''''l "ie _ w firmie Schweikert. Wyko. \ my w następ.riym numerze "Trybuny ki~go będzie nje dać sobie wydrzeć zdobytej 
ru~m po~azama. r?b?tlllCZym ma,som ~o. nał 194 procent normy. Obdar~ony zo- Młodych". palmy pierwszeństwa. I J. feliksiak. 
dZl, całej !Po'Iskl, ze l w fabryce rnłQdzlCz ' 
coś potraH. . • " , • ' _ . . 

Mł~dzież.lódzIdch fabryk nie mówi W ~ a ·~·ow· ~ 'O rf .. ·' g1.\ a· iz i 
.. 

zasadzIe duZQ. Na szlachetny zew, rzu- . ,U 6 g 
eony przez naszą organizację. przystąpi- -
la ona do swych wGtrsztatów, aby poka- Ide~ rniędzyhatodoweg? zjednoczenia caleJ Dy,:;kusja ną plellarnym posiedzeniu, trwa-l społecznej działalności. biorą,c pod u\vagę ró- , 
zać~ że i on3 dokłada s_wą c'egiełkę do od- !usiępowej rn10dzieiY świata dojrz.ala w t1aj- i,jca dwa d IIi. wykazała uieugiętą wolę mto- \nolitość idei i warunków narodowych. Fede­
budowy Ojczyzny. Zdarzają się wy:pad- bardziej drarpatycznym i trudnym' .okresie dzieży dozjednoezenia. Koleiuo przema\viali I racja pOWOłana iest do największego wkładu 
ki .lekceważenia ptacy. zlego postępowa- wojny, kiedy chłopcy i dzie\vczęta wszystkich delegaci: Kąnady. . Polski, Danii. Australii. w dzielo wyko-rzenienia iaszyzmu we wszyst-

, 'nia, ,kradJzieży, le<;z Są to wypadki raozej dę:mokratycznych krajów stanęli ramię · przy Chin, Hiszpanii; ZSRR, Frarfcii, Meksyku, Or<:- kich jego formach, winna aktywnie· ,,'sPólpra­
sporadyczne. Można twierdzić z całą pew- nUllleniu, aby brollić w krwawei walce z ra- cji. . cować z rządami w sprawie zaóezpi~czenia 
nościa" że gdy rozpoczn'ie się ogóltlQPol- S7.)"zmem swobodę i niepodlegloŚć. Wtedy W Wll wszystkich językach świata mó~i{)no pokOju i bezpieczeiJstwa, w · wychowywaniu 
ski "Wyścig Pracy", ml,odzi robotnicy bo- rohu' 1924 na Międzynarodowej Konf'erem;ii o twor~eniu' bojowej organizacii międzynaro· uorast3i'lce j generacji w ducll<l demokratycz­
dzi, ini-cjatoTzs' pierwszego etapu, nie po- Młodzieży w Londynie zo~tala utworzona Świn dowel' młodzieży demokratycznej, która czyn- nym, \V podwyższeniu stopy życiowej mlode­
zosta1Ht w ogólnej klasyfikacji w tyle. tOWit Rada Młodzieży, będąca ośrodkiem ko- nie walczyć będzie o pOkbi. przyjaźń między go pokolenia. Federacja będzie wciągać mfo' 

Robotnicy łódzcy. nie c.zekają ,jednak ordynacji" wspólnych wysitków młodzieżo- narodami i Ilrawa młodzieży. 
na klasyfikację, czy na nagrody nastę.p- wydl organizacji państw demokratycznych w I o!o 7-go listopa{\a odbyło 

dzież do aktywnego ud:dału w ekonomicznej. 
się plenarne politycznej, kulturalnej i społecznej pracy, bę-

nego etapu. Ciągle wzrasta produkCja w walce z faszyzmem. D<!lświadczenie wykazato. posiedzenie, Kongresu. które nazwać mtyi;na, dzie dążyć do usunięcia wszystkich ograni-. 
fabrykacJi. łódzkich. Coraz szybciej opra- jak wielką wagę ma taka współpraca. Nie ba- centralnym zdarzeniem tych dni. 
cają się wrzeciona i dudnią mioty. Mlo- cząc na ogromne trudności wojenne, kiedy u- . , Posicdzenie otw'orzy! delegat młodzieży 
dzież ł6dzk'a rozumie, dla kogo pracuje i trudniolJa była . łączność między krajami. kie- australijskiej WiJliams. 

czeń,związanych z płcill. wyszkoleniem. ko­
lorem skóry itd.. będzie walczyć o swobodę 
słowa i demokrację; pomagać' . utworzeniu 
demoI.ratycznych organizacji rnłQt1zieżowYch. 
tam, gdzie ich uie ma~ Federacja tłla walczyć 
o poprawienie w)trtlnKOW życiowych i kultu­
ralny. rozwój młodzieży 

stara się wciągną& w ofiarn~ szeregi sto- dy z dużą- ilością orgaaiz.acii młodzieżowych . Omawiając różne punkty Statutu., Kongres 
jących dotąd na uboczu ~o,legów. Na na-t zmuszonych do konspiracy,ine,j dzi,(łalności w zgodnie p.opiera! jegO' ~asac1nic7,e punkty,' rła~ 
gabywania nięchętnyth poŚpiechO\Vi odpo- pa(lstwach okupowanych 'nie można byto się kreślając działalność Felleracji. Federacja 
wiada ,1<rótkimi: . skontaktować, głós 'młodziezy demokratycznej dążyć będzie do · ścisłego. międzYJ1arodowego 

" , "Wyścig Pracy trwa ..• dla Polski". l rozchodzi! się po ca1ym świecie j' wszędzie ' pojęcia wspófpracy mloazieh' w dzied zinie e- . ·Ponad cztery godziny tn,;ała d~sk\lsja 
nad Statutem. OSiągn:ęto ·pełna . z~(\dę. " . J .. feliksiak znajdował echo. k0l10lllii, polityki, szkolnictwa. kulturalnej 

~ __ d , _ 

- ..... -O~d~e-z-w-a---Śv,)iat.oweoo, Konoret~u Młodzież.y wojny, w walce pOFrzez ~traty i ofiary \Vaszych patrz.eb. Wzyw.amy 'Was do 
~ e Krwią· umocniliśmy nasz sojus~ skie- podtrzymania go. 

. ~ ... .,. ",. .. rowany na zniszczenie ciemnych sił . Drzwi naszej Światowej Federacji m -r o l~ l -I e l' .. ,.' «: a ł en. o .' SI ił ,a faszystowskiej ag~esji. l Dokł onaliśm1y są ~ ~zerołkdo _otwar~; dla miłu,hcej wol-r;!J tego w armiach ktore. wa czy y o wo - nosc , m · o zleż~' Ca.tcgo świata, która z 
ność. w p~rtyzanckich oddziałach, w całym z3pa'tem llOpiera Natody Zjcd­
szachtach', fabrykach i n3 l'oli. noczone w walec' o pokój. ,Przyszłość 

wym Kongresie Młodzieży 'roku 1945. 
Pracowaliśmy. w Waszym imieni.u w 
imieniu milionów młodych ludzi całe­
go świata, w imieniu., młodych ludzi 
wszystkich naro.dów, wszystkich l'as, 
wszystkich kolorów skóry i różnych 
poglądów. 

Światowy K~ngres . Młodzieży na 
swym ostatnim pQsiedzelliu przyjął 

• tekst · odezwy' do młodzieży świata, któ 
ry został podpisany przez kjerowni. 
ków wszystkich delegacyj, kongre~l1. 

Odezwa głosi: " , 
• "My delegaci organizac.yj młodzie­

żowych 63 krajów i 30 milionów mło. 
dzieży, pozdrawiamy . Was . W imieniu 
Ś .. ,; iatowej Federacji Młodz~eży Demo~ 
)-l'atycznej. W ciągu ostatnich 10 d.m 
pracowaliśmy w Londynie na Świat07' 

Nasza pl'.aca· została ~wiełlczona zwy 
cięstwem. Została siworzona nasza no. 
wa wielka Światowa Federacja Mło­
dzieży Demokratycznej. Pracowaliśmy 
npierając się ' na trwałej podstawie lł-a 
~zej jednośd która si~ wykuła 'w latach 

Obecnie stoją przed nami zadania o. przed nami. świai musi" być przebu 10-
kresu pokojowego. Wiemy, że jeszeze wany. W · cz.asie wojny' byliśmJ,: zjedno 
nie zniszczyliśmy ost~tnich śladów czeni, w walce o pokój również musi.' 
zgniłego potwornego ' faszyzmu, a bez my być zjednoc~eni. l,\ły tak sam,}, iak 
tego nic może istnieć trwały pok;ój. O Wy chcemy ahyświat był- wolny od 
tym woł~my wJ.'az z młodzieżą całego wojen i strat i osiągniemy to. . 
świata. Nasza światowa Federacja \, "to ~ Zapoznajcie się z naszymi rezohlLja 
rękojmia, pokoju. W naszych ucbwa- mi! Wstępujcie do naszej ł'edel'nji~ 
łach staraliśmy się wyrazić najdroższe Dopomóżcie nam w wypdnieniu na­
Wam nadzieje i marzenia. Pl'zeds'~a. szych zadań! Naprzód, do naszej przy. 
wiilmy Wam program . zas{lolmjenia szłośell 
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p~~.! ... ~.,~~i!!.~!I'! . r 
Zdunsklej Woli wspólne- posiedzenie Komitetu ' k. „ 

Miejskiego z' udz!ałem sekretarzy i aktywu Za' źęgarki i wódkę mozna dostać wszystko. - , w szędźie sp·of ać 
partyjnego. Na porządku dnia stały sprawo- • d ' · S " k ' ' A "'• A. ;::1_ „ k• " ~ zdanfa sekretarzy . komórek partyjnych„ spra- tnozna mar.u ero'X/'. - ystem pun tow w rmu mery.Kans r-1e1 
wozdanie z Kongresu Związków Zawodowych. ' jeszcze do niedawna jedynym środkiem Io- I ko rtadarzy mu się sposobność, rabuje ·dla często bezinteresowny i mile wspominam iol-
referat tow .• Stalshlcgo z Wojewódzkiego Ko- komocji poprzez powalone Niemcy było auto. zysku, dla sportu, w celu pr;;i;ywiezienia . „pa·- nierza m posterunku, . tak je&t, na posterun:<u, · 
mitetu PPR w sprawie · projektu statutu partii , d · d · · · bi' k · · I t oraz dyskusja nad tym pl'Ojektem. Zniszczony<;h dworców i torów kolejowych miątki" albo dla przyjemności, rabuje w cza- ktory owie zrnwszy się, ze ts o szesc a 

N Amei;ykanie ,ani Anglicy, nie tylko sami nie na sie hezposre:iniej akcji i znajdując się na oku- przebyłem vr niewoli, wyciągm;l spod krzesła 
:i początek miałbym do zanotowania fakt, · 1· 1 t · '·at· · ć · M -r · d · · b butelkę wina, sam wypił poło.wę i lmusił m,nie że :nie wszyscy sekretarze komórek stawili się prąwia 1, a e nawe me pozwa~ .1 ,naprawia pacji. o:ina ternu przeciw ziałac, trze_ a z pe-

na posiedzenie, co niezbyt · dobrze świadczyło Niemcom. Chodziło praw~opodobnie o to, by wrtością zwalczać; ale znając fakty byłoby do wypicia r~szty. 
by o istnic!ącel dyscyplinie partyjne). . utrudnić w pierwszym okresie chaosu sponta- po prostu samooszukiwaniem się. Jnszczn rnd~.!:JJ· sł~hor~,lf:t 

Ze sprawozt!ań' wynika. ze partia rozszerza niczny mch ludnośd - do swych domów i Czymże bowiem wytłumaczyć sobie fakt, ~ 11;; 3t.: IP.U w... .;l .u 
systematycznie swoje wpływy na terenie mia- umiejscowić ludność zbombardowanych miast że tak wiele żołnierzy .amerykańskich, świet- Tu sprawa Jest po.;,ażniejsza'. Jak , wiado-
sta, ale wynika również; że wpJywy te mogły w tych miasteczkach i wsiach, w którycp osa- nie wyposażonych i żamożnyeh, jak się to mo, w pierwszym okresie okupacji Nacze\nc 
by być znaczni<! Większe, gdyby komórki le- dzono ją w czasie działli1'1 wojennych. Cho~ziło I mówi „z domu", nosi po trzy, cz.tery zegarld Dowództ\v. \\'ojs!;: Alianckich wydało s!Ynny 
plei pracowały. Tymczasem obok takiej ko- również . o to, by uniemożliwić ucieczki.I na r~!:ach i zabawia się w każdej wolnej rozkaz o nie brataniu -się. Za rrzylapanie żot­
mórkl, jak na fallryce Szewcowa, która regu- SS-owcoln i żołnierzom, pragnącym uniknąć clr.viH porównywaniem ich i regulowaniem. nierza na utrzymywaniu stosunków z' Niernka-
larnie co tydzień odbywa - s.wole posfodzenla, przykrych fi<>rtępstw nlc·.11oli. ~.edynie. zatzi'dy Pisza.cv te SIO\Va by! świadkiam na .takim I ( istnieją komórki, które, jak komórka Spółdziel- ""' J " J mi grozi!a żolnierzowi rnra pieniężna zdaje 
ni Spożywców tygod:tlami nie zbiera się dla wojskowe wystawiały Niemcom przepustki właśnie punkcie kontrolnym, jak posterunek się 60' tlQ.larów za pierwszym razem), a nawet 0 

omówienin bieżąc:vclI spraw politycznych i or- umożliwiające poruszanie się w granicach kil- amerykański. przy sprawdzaniu dokumentów kara więzienia. To zarządzenie, które okaza­
ganizacyjnych. kudziesięciu kilometrów. Ponieważ jednak ko- zdjął z ręki N\emki nie posiadającej przepu- fo się dość .nieżyciowe, odbilo siei fatalnie m. 

[(omórka, która nie u'mle zorganizować na- leje nie były un1chomio11e trzeba byto korzy- stki tegarek i, "limo płaczu, nie oddał. Scena in. na naszych rodaczkach. • 
leżycie swego życia w wnętrzn~go, nie może, stać z komunikacji samocho.dowej. ta rozegrała się na oczach kilkudziesięciu Pewnej lipcowej nocy do polskiego schro­
rzecz jasna, należrcie reagować na sprawy, Władze alianckie udzielały mianowicie zez- Niemców siedzących na samochodzie, kilku ni~ka ko_biecego w~arlo się kilku· amerykan z 
które dzieją, śię woliół nie!. Przykładem słu- wolen•.'a na nosi'adani'e \vozo' "' ' ci'ęz·.arowych oficerów polskich, czekających na okazję i. · " · k · •- • • " " - zupelnie niedwuznacz:nymi zamiarami. Kiedy -zy„ moze omof!\a partyina Młyna Parowego, prze·ds1'ęb1'orst"'om zaopatrzen1'a m·,·ast, co czę- kilku innych żołnierzy amerykańs. kich. Czytel-pod któ • t " niewiasty .stawily zdecydowany opór uprosz-.no!'em rei zreprywa yzowano młyn do- sto zresztą b"lo ty"·o pre.tekstem dla uzyska- nik może sobie wyobrazić uczu. cie zażenowa- • skorrnle funkcjonujący na po.tytek państwu pod J '" • czonym w metodach uwodzicielom, oburzpni 
kłerownlct-wem, Rady Zakł.adowel i oddano go nia legitymacji na wóz. nia, jakiego· doznawali przyglądający się tei żoln1crze zaczęli je po prostu bić. Jeden z nich 
w ręce poprzel!n!ego właściciela - zacietrze- scenie~ zaczął nawet tłuc głową nieszczęś.Jiwei o kant 
-wiałego endeka. Ha check. -no=nt'cie Do reguły także należy pokazywanie tro-

K Ó k rt , • . feów wojennych w postaci bardziej k-0sztow- szafkL . Na krzyki napadniętych przy~egli. na-
om r a pa Y~na , Die potrafiła w porę, w żeuy uchwycić jakiś środek lokomocji Nie- si żolnierze i po krótkiej bijatyce zaiśc{e zll-

porozuntieniu z Radą Zc:kładową i wszys.tklmi miec wychodził ,na szosę, podcho<lzil do jedne- nych „pamiąte1<". kwidowauo, a winnych napaści oddano w ręce 
robotnikami, energicznie zaprotestować prze- Ale powie ktoś, że to są naturalne wy-
cl\l'ko reprywatyzacjL go z niezliczonych wojskowyd1 punktów kon- padki, jak to się pięknie zwie, konfiskaty mie- żandarmerii. 

Nic. tedy_ i!ziwnego, że imć pan Michalski trolnych (check point), legiłymowal się i ko- nia niepri:y{aciela. Byli jedna'k wypadki na- Obecnie, kiedy zakaz „bratania się" znie-
pokrzykuie teraz tryumfalnie: „Źobaczyruy, rzystając z kontroli praw jazdy dostawał się padów rabunkowych na aliantów. W pew- slono, o wypadkach napaści się nie słyszy, po­
kto hQdz:e górą - ia czy „motłoch". Ani je- na auto idące\w pożądanym kierunku. Nawia- nym mieście bawarskim w pkolicach którego nieważ członkinie narodu pan~w nio oclrtiawia­
d_ncgo lcl!ogran a mąk1 nie dam temu, kto mi sem mówiąc z podobnego środka lokomocji tna]dował . się obóz byłych polskich iencow, ją swych wdzięków za czekoladkę lub kon-
s.t~ n!e podoba!" musiał korzv. stać rów n ie. i autor niniejszego re-

ź żołnierze amerykańscy w przeddzień powrotu serwę. ł~ mu~.i::i..ł.c •• fać. do teir.o ~zasu propaganda portażu, ponieważ uwolnieni z niewoli polscv. 
parł" n · d ' do 'kraju napadali po prostu na polskich ofice- I • ·ci •" ł · ' --;J a. JCSll omero na omawianym poste- alianci byli w tei· dziedzinie traktowani nie ,. nnnl?:c . zft .1ł rz:11 dzemu W-"'nlkła du~•·usja miedzy k'e 'k" rów, odb. iera.ia.c im pod groźt-"' użycia broni, U~ U u 

• -" •"" • - -
1 rowm tern Jepiei· od pob.itych Niemców. Nie ma 1'ednak ·~ 

am.ery kań· 
Wydziału Propag2ndy, a sekretarzami komó- znów te nieszczęsne zegarki. i:-rzeba było- do- S 1ieno 
rek, kto do frogo powinien przyJść, w wypad- pow dów do skarg, bo tego rodzajµ porusza- piero in~erwencji !>ilnych odd:ialów żandar- !I 
ku grtv do propagandy przycbo(lzą nowe ma- nie się pozwala na lepsza. obserwaci·ę niż W''- · 
t i ł · ( t ~ . .- ' merii, by polążyć ' kres tej milej zabawie. er a Y. Ynt razem me nzgodnlll ostatecznie godną limuzyną. 
kto oo kog9, Ja zabawiłbym się w S;iloino- Z ł • · ' h • „ "'ł tl 
na i powiedziałbym, lłe tak Jednej stronie jak Obserwacje hyly. istotnie interesujące. Poz- 'o me.rz łU1JI WOu '" 
~ '!rugiei winno w foHnakowym stopniu ~ale- woliły bowiem poznaę np. żołnierza aniery- • Drugą cechą wspólną jest zamiłowanie do 
zec na rozpowi:zechnieniu_ literatury partyjnej, kańskiego, jego ,.inność" od żnanych nam żal- aUmholu. W armii amerykański.ej '>:amiłowanie a .co za tym idzie - powinni nawzajem do ' 
w:oue~c ei~deka. , nierzy _, europejskich i stwierdzić również c~~ to idzie tak dalefco, że żolnierz i;otów jest 

Przy tym wszystkim zduńskowolska ori:rani- chy upodobniające wszystkich .l61nierzy fron- oddać ni7 tylko 'łatwo zdobytą pamiątkę wo­
~acla partyjna pos:rrda dohty{;h, oddanych partii towych niezależnie od klimatu, pochodze11ia. jenną, ale baty, kurtkę czy nawet pistolet, 
1 panstwu czlo~k~w, któr.zy nieraz ria skutek wychowania i bogactwa państwa, którego są Były nawet wypadki usiłowania sprzedania 
~!abd ego wyrobiema - partyjnego nie potrafią zbroinym ramieniem. karabinu. _Ponieważ. o wódkę w Niemczech .1e nak uchwyconego zagadnienia rozwiBzać do 1 -
koilca - .Po yoperowsku. świadczy · 0 tym Nie trzeba raz jeszcze dowodzić, ·że wojna nie bylo Jatwo, bo Niemcy nie zdradzili zdrL 
fa.kt opo:v i.ecl;:!."ny przez jednego 'Z uczestni- wraz ze wsżystkimi jej okropnościan1i, niepe- n ości do pęd~~mi.a bimbni, . cena' wódki i wi' 
kaw po~ • :'.enra - kol.ejarza. • wnością dnia ani godziny rozluznia więzy mo- na była .dość wygórowana. Za bµtel~ę litrową 1 

Tovyarzysz t~n zauważył, że ńa stacji w ralne narożone przez wychowa;nle, no i. .. ka- można by!o dostać nawę.parę butów, wlatrów­
Karszmcach stoi Od' dluższego· już czasu kil· d k - l · d b · · T t I ](ę fob dwie par.y spodni. · Inna sprawa że i'est ~21~cie prófnych. w~gonów, które powinny eks arny. Zo n,1erz maru er · ra uie ies i y • 
byc przyqep1011e do pierwszego lepszego skła­
du zd.:4żaJace~o do mieiscil przeznaczenia. Za­
interesowaJ się tym i zwrócił sie do kierowni- Kina 
ka stacji. ,• · 

• - A z jńkieg~ tytułu interesujecie się tym 

Teatr, muzyka i sztuka 
-ooo-

TEATR . KOM.EDD MUZYCZNEJ ,,LtftNlA" 

N<fplotkowaliśmy co nie1.dara. uwypuklając 
cechy nię-specialnie przyjemne, ale, jak się o­
k:tzuje, wspólne wszystkim zołnierwm na ca-
łym ś-\viccie. Warto również przedstawić do­
datnie .Jego cechy. 

Żolnierz amerykański ie ;!clyscypli11owa· 
ny. Dyscyplina jego nie tna c 1arakteru formal­
nego. Nie ma obowiązku salutowania m!pt!­
szych oficerów, nie prqży się i nie stuka ob­
cafami," al.e rozkaz starszego ąaprawdQ . nie 
podlega dyskusii\ a służbQ wykonywa bez roz­
kazu. Dla nas żolnierzy euroI)eiskicl.J wycho­
wanych w świętości s!użby wartowniczej wy­
daje się conajmniej dziwny ,-'dok żo!nierza, 
który bez rozpro,\radzającego, z ' ideału~ punl<­
tuałnością łdzie ze swet; kwatery, by zmienić 
kolegę stojącego, I właściwie siedzącego na 
posterunku. 

Być moze decyduje o obowiązl,owoścl· in­
teresujący syStem punktów.· ·Mianowicie usta­- pyta zawiadowca. J . 

- PQprostu jako obywatel - odpowiada 
.rozsądn:~ nasz kolejarz. - , 

„Polonia..' (Piotrkowska 67) „Pojedynek". 
,;Tęcza" (ul. Piotrka-wska Nr. 108) „Mściciele 
ludowi". „Wisła" ' (ulica Przejazd Nr. I). 
„Stylowy" (ulica Kilińskie.~-0 Nr. 123) iedy 
jesteś zakochana". „Bałtyk" (ulica Naruto­
wicza 20), -„Gdynia" (Prz~jazd 2) „Pojedy­
nek". ,.WMkninrz" (Zawadzka 16) .,Ta_iemnica 

·panny Brinx.". „Hel" (Legio.nów 2-4) „Pawet i 
Gaweł". „Robotnik" (Kilińskiego 178) „U kre­
su drogi". , ,Wolność" (Napiórkowskiego 16), 
„l?'Jrr.~" (Rz,.,.ow~k" 84) .. Niesfnr1111 iiziew·~7.vRa" 
„Przedwiośnie" (żeromsklego 74-76~, "Tatry" 
(Sienkiewicza W) „Druga m!odość". „Zachęta" 
(Zgierska 26) „Nr 217". „Hel" (Ruda Pabia­
n-.„:.a) .,Mądrala". „Muza" (Ruda 'Pabianicka) 

w Domu Kultury Mili;:::j~nta7 N~•.·not 27. 
Dziś i codziennie 0 godz. 19.30 zabawna !ono, że żołnierz zostaje zwolniony z wojska 

komedia w 3-ch aktach p. !.: po osiągnięciu- 85 punktów. Punkty te uzys-
Z odpowiedzi nac.zelnika stacji wynikło, że 

~er:o r<:dzajn uprawnienie jest niewystarczające 
l ze mech troskę. o te wagony pozostawi je-
mii -naczelnikowi. · 

Towarzysz odr-;zedl z kwitkiem. Nie przysz­
ło mu do glowy, hy zwrócić się do Komitetu 
'PPR o interwencję. 

- Nastąpi!a niewahliwa poprawa w pracy 
PPR v Zduf1skie.i Woli _ Organizacja miej­
scowa r.gJ;:ida i zabiera się do zasadniczych za­
gadnień, lecz nie zawsze 1tmie, już stanowisko 
swoj przeprowadzić w życie. · 

Suhretka". " 
" Początek se:i--'Jw w dni powszednie o 
godz. 16, 18,' 20. w niedziele i święta o 
godz. 14, 16, 18 i , 20. Kina ,,Polonia" 
„H[:!I", „Bałtyk", „Wisła", .,Roma" i „Przed­
wiośnie" rozpoczytiają seanse pól godzii:iy 
później. · 

ś, p. FRANCISZEK SIKORSKI 

Org-aniz:i.cja w Zdułiskiej Woli rośnie, to. 
fakt, ale nic wszędzie rośnie równocześnie w 
praktyce. Mówi o tym fakt, że na przykład w 
miejscowej fabr 'Ce metalowej . uczącej stu ro­
botników, p<:rtia posiada zaledwie sześciu 
członków. A przecież metalowcy to najbar-
dziej świadomy element robotniczy i ich mktrz pfckarald / 
miejsce jest wlaśnie w naszych szeregach". Opaitrzonv św. Sakra:mielll.ta.:md zmarł 

* * din. 1. XI!. 1945 r. po dlug<ich i cięż-
Ze spraw, które ży;m obchodzą. społeczeń- · ' kich cierpieniach. 

stwo i~tnieje na terenie Zduńskiej ,Woli sprawa Wyiprowadzenie zwł.oik odl;lęd:Źi·e slę 
PSL„ ktrirc w tvch dniach utworzyło się tam. 3. XII 1945 r. o godz. 13~j na Stary 
Ponoć większość członków powiatowe?"o Za- · Cll}entarz Ka1to,lick.!i o czym z-awJada-
rią.du Stronnictwa Ludowego przeszła do PSL. mia1ą, pogrąż1eni w gł-ę-b0i1dim smutku 
Jak się mó>vi - wolnoć Tomku„. Ale cha- Córlcii' synowie synowe wnuki. 
raktcrystyczne fą metody pracy tych neofitów ma~ ' " 
PSL-11. Ro;:r:.l11li oni do c7.łonków Stronnictwa 
Ludowef).'o łegitymac,ie PSL efo· zmiany. Zdaje 
się, że będą mieli srogi zawód, bo chlopi lu­
dowcy mają cjość ich kavva:łów. 

Wypadki (e nakazują Komitetow PPR -
w Zdt11'1skiej Woli zdwoić czujność na -0dcin­
ku chłopskim. Bo· dotychczas na wsi' Komitet 
Miejski nie rozwijał dostatecznej aktywności. 

_,_ ·-
Na z.akor"tczrnie chcialbym podkreślić jeden 

'bra1{ w nra t: ~ zr'uńskowolskiego komitetu PPR. 
- bodaj czy nie zasadniczy. Niemal cała pra­
ca 1-\omi!cfa skupia Siię w rękach jednego czlo-

. wieka, tow. Pacclta, drugiego sckreV\rza Ko-. 
mit'!tu. · 1 

Na jednej szkapie daleko nie ujedziesz. 

s. Klimc2ak. 
, 

D'ni.a· l_go gr·udnia 1945 r. zmarł na 
gle na posterunlku ~ prfy pra'C'y · 

ś. t ,p. Feliks Paw:li~owski 
długoletni majster, kieroWl!lillk tkalni f. 

ł 1Prze'W'Odniczący Rady Załoga;wej. ~· 

.Pógr:zeb odbędz!.e się dnia 3 gru- 1
' 

•:inia o godz. 1-Ltej z domu przy· ul. 
Niskiej 9. 
':;ześć Jego pamiięcil 

Dyrekcja, Rada Zał0gowa ~: 
u:rzędiD1cy. 'i R.obot;n.!cy F 

Fa.brydd Wy.rpbów Wełhtanych 
A. M. Wa~awski i . S-wie. ~ 

„PODWĆJHA ilUCHAtr~m.rn." kuje za przeslużenie ka,: fogo miesiąca, ale 
Przedsprzedaż biletów w księgarn: „Pr<•sa··. również. za wzorowe zad1owa1iie, za każde 
1 

Piotrkowska 102a. odznaczenie 6oiowe, nawtt ~a ~zlecko, które 

TEATR W. P. 
o godz. 19.15 „Ostro.ż.n•i·e. świeżo mało· 

wane".„ .Rl!ne Faucho,i1s z Jackiem Woszcze 
ro•tJkzem, Godlewską, Jez1erii:ką, Łabuńsiką, 
Malynlcz, Mrozowską, Bugajskim, Ifa,czyń­
s.~im, M11Jiszevrsk.iim i Modrz.ewslkfan. W 
próbach ko!lcowych „We,sel-e Figara" Beau 
march:i·:,s. · 

Ti!l\TR POWSZECHNY T. U. R. 
dziiś o godz. 16 i. oodzien.ni-e o g.01::l'Z!nie 

19,lS „Pan Jowi.a1ski" Fred'fy w świetnym 
wykonaniu GroU.ckiego w roli tytuilowej.' 
Zelwe•ro,'lricza, 'n.!e):'równan~go Sz.amb~lana 
Dą-browsk~.ej, Rachwals,kiej, Tymowskiej. 
Boguddego, Bo-t;owskiego, _Pi·etras·zki1ewlicza. 
i Szubki. W uróbct)łi „świerszcz za k_omi_ 
nem" DitZlk,ensa. 

. 
KONCERT JERZi>GO GARDY W T. W. P. 

W pon;.edziałek <> qod·z. 17 jedyny wy_ 
·stęp śv,rietnego barytona J•erzego Ga.rl:iy, 
lttóry vryisfąpl z recttalem. zawliera•iąc:••m 
najpięlkniiiejsze arie i pieśni kompoizy,tO'l'ÓW 
polskich i obcych. 

-o Oo-
, __ 

„nA?: NA LEWO, RA.z NA PRAWO" 
Dzi1ś w teatrze „Gong" · {KiLińsk.iego 124) 
p·owtó-rzenie premie•ry p. t. „Rarz: na lewo, 
rez P.Ja prawo". Początek o g. 16-ej i 19-ej. 

-o Oo- • 

PODWIECZOB!l?!: KLUBO WT 

mu s~ę urodzi (dcz)'wiśc;e .11ie z Niemką). Ale 
na ll;ledbałoś.: ·w ~fużl,ie, przewinienie, niesu­
bordynację itd. może mu do''· ódi:a kilka punk­
tów skreślić, a tym sam~ 111 przedłutyć czas 
służby wojskowej. • I 

Może dl;teio równ ież tak , dba o \V.Yt;ląd 
zewnQtrzny, ho tzw, r1pel mundurowy, me Jest 
formalnością. A że zaopatrzenie jest istotnie 
bar~o bogate,' trudno s i ę dziwić, że żolnierz 
amerykai1ski wygl4da tak schludnie, ż nie po-
wiem, el~ancko. „ 

.Ąle to, cezgo napra•vJQ można z<"zdrościć, 
to wspaniatego I11w10ru;'który uic o ht~puie go 
ani na chwiię, beztroskiego śmiechu, prostej 
m~iechy z każdej drobr os kt. Tylko, prawda, 
.żołnierz amerykańsld n•e wie co to niepokój o 
bliskich, znaiduiących si~· pod olcupacią hlt!e­
rowskłCb zioczyńców. "'lic wi() również, co to 
znaczy zulszczony liroj. Ich rodzi11 i miast nie 
do6knęła nawet bomba rak·etowa. Wiedzą, że 
wrócą do niczniEzcionero <10~111 i niezdewasto­
wanego gospodar:;twa. Mogą być weseli. 

Kazimierz Godeł 

----~ ----„„-. 

AKCJA GWIAZDKOWA 
DLA DZU:CI CZYTELNW:OW 

„GLOSU ROBOTNICZEGO" . 
u 

Nowo·o,twarta Gospoda Spółdz'i1ekza (Za­
chodnia 43) wprowadza m'łą i'nowację, co 
'nied.z.i.elę od 16 - 18-ej przy dźwiękach 
oiikiestry Pilar•skLego, tańce uro-zmaicą spę- J 
dz-Olile .przy dobrej czarnej kawie chW11te. '. 
Naioowsze pl10Senki śpi'E!!Wa Bo.le&la'W' Nie- j 

my!Ski. •~=-~~~~z:::::=::=;;:-:a;~~ 
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Str. 8 

~· .I:. .1 Ś K I 1E W ;1 C Z 
Piotr:~oW'Slta 18, teł. · 158-80. 

Sprzeda ż hurtowa i detaliczna ' 
•Kompletów choi nkowych 

(od 4?0 z·i. ko:nplet) 
oraz ca łkowi-ty , ~przęt instaJa.cyjny. 

MASZYNISTl\l 
ORAZ JEDNA STENOT:Yf;>ISTl(A 

potrzebne od zaraz. 
Tylko ;;.Jy wykv.rnl ifi)rnwane. Zgła·SZać 
s•ię Q-j godz. 9-12, Centralna Szkcla PPR, 

· Łódż, Al. Kości-uszki 6S. Wydział Pers.a-
nalny. · 

' 
Nakładem Spółdzi~J~i Wydawniczej 

„ I( SI Ą Ż KA" 

ł.ódż , ~ ul. f'iotrkowska 86 

ukaże się w najbli.żs,ych dni.ach 
• 

ks.iążka Wł. LENINA p. t.: 

_ DZIECIĘCA CHOROBA 

„LEWICOWOŚCI" W 0 l(OMUNIŻMIE 

TEATR DOMU ŻOł.NlERZA 

_ codzienni·e 
Ut~r sceniczny w pięciu aktach 

„P Y G M A L I O N'' . 
G. B. Shaw _ 

Początek, przedstawienia' o godz. 19.15. 
W:n:i•edz~ele i święta o godz. 15.30 i 19.15. 
Kasa czynna od godz, l~, w :i;iiedzie!e 

święta od godz. 10-et. 

Wytwórnia kószul i krawatów 

Edward ~rysiak 
Poleca ·w wielkim wyborze 
krawdty po niskich cenach 

l.Ódz,' Piotrkowska 136 

...... „.„ .... „„„„„. 
. !J PRACOWNIA BIELIZNY i SUKIEN ! 

• Zawadzka 1 · • 
ł Wykonuje · szybko, modnie i po ce- t 4 nach dostęp_nych • ł „„ ••• „„ •••• „„ 

Wytwórnia Krawatów A. Hofman 
' . poszukuje 

oostaw~w Materiałów Krawatowych 
Zgłaszać się Piotrkowska 200 m. 9 •. 

godz. 9. - 11, t-i.. 107-11 

PRĄDNICE 

stały A. E.,G. 230 v. 1200 ~br. 15,3 -KW z deską 
· rozdzielczą, czujniki. mikromierze oraz narz~dzia 

precezyj ne poleca · 
Art. Techn. Z. Ku I.i go w s'k i .\ 

Piotrkowska 109 m. 8 tel. 276-11 

. GŁOS ROBOTNICZ'f' __________________ -:-_""""".'_Nr. 166 

r;;-;R~----- ~ "'--:--,---~·----------1 Co · usłyszymy przez radio t ~O~[lH' ~ . dziś, w niedzielę. dn. 2.x~1.4s „ · ~ CU KR O W ., , . 
; CZEK~LADY - Oddział' -
.) f Centrala Łó9 Łódź,Zgierskal 
~ Sieradzka 1' tel. 104-9~ 
ł tel. 101-9?. • 
1 

Poleca jedyne w Pol~ 11' i111~r 11
1
1
1
j/11llB 111 śmietankowe-

sce cukierki p. n. 11111111 V ~Ili ij luksusowe • 
·Zatwierdzone przez Urz. lekarski. Składni.ki: mleko pełnotłuste, słodka· 

śmietanko, masłó śmietankowe czysty cukier 
f._~_.::..o .. na_ b. yc~a we ·wszystkich' sklepach. 1 ...... ,..;:-- -,. . ... „.„ .............. ~-... ................ ~ ............... ~-"" 

ŁOŻKA z siatką ŁOŻECZKA DZIECIĘCE 
C a I k o w i t e ur z ą d z e n i a· S Z P I T A L N E, 
.GABINETÓW LEKARSKICH i DENTYSTYCZNYCH 

Selefon 129- 2'.3 

Fabryka metalowych me b I i 
daw. J. BRAUN 

pod· Zarządem Państwowym 

8,00. Transmisjµ z• W-wy. 9,30. P_r7:erwa .• 
9,55. Program na dzisiaj. 10,00. 1 ransm1s.1a na_­
boże(1stwa z kościoła garnizonowee-o w Lmlzt. 
11,15. Preludia - poemat symfoniczny Liszta 
z płyt. 11,30. Łódź dzieciom głuchoniemym 
pog. Jana Gucy w ramach - klu „Co się dzie-
je w Łodzi .... ! 1,40. N~sz~ n?we P~ty -~ :iud. 

L ·_ ----~~~--~---
Łódź, Targowa 9a 

w opr. Bolesł.liwa Bus1ak1ew1 :za. 1 l,;:i7. frans­
misja z W-wy. 13,30. Pugaczow - sluchow1s­
.kó wg. poematu S . .Jesienina w radiofonizacji 
Mariana Piechala, reż. Wincentego )ędrk1ew1-
cza. 14,00. Trausmis,ia z W-wy. 15,00. M~tzy­
ka lekkQ. z płyt: 1) Trzej Straussowie - pot­
pour.ri, 2) Schubert: Domek .tr.zech dziewcząt, 
3) Póppy, Suita orientalnn, 4) Brahms: Dwa 
tańce węgierskie. 15,30. Teatr w dobie Pow­
stania Listopadowego - przegląd, tearralny, w· 
opr. Henryka Eile. 15,40. 10 minut polszczyz­
ny _ w opr. Jerzego Wyszomirskiego. l.'J,50. 
Koncert życzet'1. 16,50. Listy i program·r om6wi 
Tadeusz Ło~l'ewski. 17,00. Po południu przy 
mikrofonie - transmisja z CRDK. ' · wyk. He­
leny Adamczyk - Bażeńskiej - śpiew, ·Gra­
żyny Bacewiczówny - skrzypce, Wanr:Jv I<li­
mowiczowe.i - akompaniament, zespo!U man­
dolinistów Edwarda Ciukszy i zespołów świet- " 
licowych. 18.15: Transmisja· z W-wy. 19,oo .. W' 

. , _J ramach audycji ,,Uśmitł:h i piosenka"; Bajki 
·------------.... ---~--- i piosenki Adama Mickiewiczai_ 19,15. Trans-' 

.es;m*f'« /wr-7 sw. ~ ·-*'A'łW! • 'IQ· misja z W-wy. 21,30 .. Wiadomości sportowe. ,pt:i::@ 

H ZJEONOC,· ZENIE PRZEMYSŁU a 21,35. O człowieku, który tworzył nowe ro-
dzaje. roślin - pog. popu!. - nauk. Pawia 

Budo,vy Maszyn Włó.ki. enni .cz·ych R p Juriewa. 21,45. Kwadrans melodyj wiedeńskich 
• ~ * • Ziehrera i Komsaka. '22,00: Transmisja z W-wy 

Przyjmuje zamówienia: 22,40. Pregram ńa ·jutro. 22,45. Zakończenie 
na wszystki e ma.szyny wlókienl!licze dla działów: -programu i Hymn dO g,odz. 22,50. 
przygotowawczych, przędzalń. tkalni, wykoncza!ń i td. 
or.a z 
na ·silniki ·elektryczne, pompv, ko-mpresory i ws,zelkiego rodzaju 
części zam! enne ::!Ja maszyn: włók:ienniczy..ch . 

Adres Zjednoczenia: Łódź, ul. Piotrk9wska 170, tel, tym. 17li-1t9. 
!E::r:ir·.,. Kont~.fii~ank~w! !;=k c;;o,&pod~rstwa Kraj•oweg.o Nr. 832. ,,,J 

~ , ' \.. 
PANSTWOWA CENT,RALA HANDLOWA 

l 

_,L-

. ŁODŻ, PIOTRKOWSKA 82 TELEFON l@-96 

s p R z E o A J E 

WIN 
• OWOC<;>WE z FABRYK POZNAŃSKICH PO CENACH HURTOWYCH I 
'----------------------------------------' 
,;GOSPODA SPÓŁDZIELCZA•' 

(dawniej „Casanowa") 

wyda•j-e smaczne i po·si1ne: 

Zechodnia 

• ' 

SNIADANJA, 9BIADY I KOLACJE - po .cenach przystępnych. 
zarząd Płl,wszechnej Spółdzielni Spożywców w Łodzi. 

Lekarze 

DR. RATAJ _ Żurakowska z Warszawy spec XAMIENIA·R:t;E potrzebni Al. Kośclusz:ki , 41 
j-a,1.iJstk.a. chorób s•kórnych, wenerycznych u mi·eszkania 21. 
kob'ilet . • Kosmetyika leka.rs1kB.. Pi·otrkowska GOSPOSIA do se.modzielnego prowadzeni-a 
~r.~, _--:__Godz._ 1_1-=-!...J... ~-- 5. ____ mał·ego gospoda•rsfwa u ..bezdz:ietnego , mał-
DR. L. LENCZEWSKI, oh·OfO'by k0<biece i a- ż·eństwa zgłosi ~ię do galanteryjnego skle 
k "'-p-'uc....:;.P.::...ia.:.t;rr.::..kc.::o..:.'w:..;s:.:k:.:a=--8-3'-. ----------

---o--·-

Ż DOMU PROPAGANDY P. P. R. 

W Domu Propagandy PPR. ul. Piotr 
kowska ·262, w, poniedziałek dnia 3 bm. 
' !"0,h. 17,00 odbędzie się Ogólne Ziebra 

nie Przedzjazdowe ·członków ' i sympa­
tyków Polskiej :Partii Robotniczej. 
. Referat wygłos! tow. Minor. 

Zarządzenie 
Na podstawie -rozporządzenia \ - Prezesa 

Rady Ministrów z dnia 31 sierpnia ,1945 r. 
(Dz. świadczeń Rzeczowycli "Nr. 20 z ::Inia 
8 wrz~śnia 1945 r. ~ 4 ~ S) na terenl·e tódz 
ki,ego Wo1ewództwa Grodzkiego zakazany 
jest wolny handel mlekiem i jego przetwo 
rnm! przed całkowitym wypełnieniem do­
staw obowiązkowych (kontyngentowych) 
prze~ gospodarstwa z terenu miasta Łodz.i 
{t. "LW. „Wielk\.e\ ł.odzi'') 

Po wypełnieniu obowią'.!ł)to.wyth dostaw 
mleka, wymi•erzony~ na podstawi•e "."Yżej 
przytoczonego rozporządzenia gClspodarsL 
wa mają prawo swobodnego obracania nad 
wyż-kami na wolnym rynku. Wypełnienie 
kontyngentu mleka • stwi.erdz!łią . referaty 
świadczeń rze-czowych odno!Śllych Sta•rostw ,. 
·Grodzkich., 1 

Naruszenie niniejs:<«igo zarządzeni-a bę­
dzie karane z mocy art. 10 dekretu o ochro 
nie Państwa z dnia 3 p&ździerni1ka 1944 r. 
(Dz. U. R. P. Nr. 10 poz. 50.) ; 

Zarządzenie nil!liejsze wcłrndzi w życi•e 
z dniem ogł·oszeriia. 

Łódź, dnj.a 2 gru::!nia' 1945 wku. 
Za Prezydenta"'Miasfa 
(-) Stanisław Duniak 

Wicep_rezydent Miasta. 

GAJ,.ANTERI.Ę bieHzmę korzystnie poleca 

~!:ri~l./~r.zJ~~:.i·~-~ec:rtie, tMż, sienbe- · illlllllllll!!lllllmll/l/IW!llflllll · Rótne llllllllllllllllllllllllllllllllllmm 
Ogło'szeńie Dr. med._ W. PIE!SKOW , z WiU.na, choroby BECZKI na ocet C:tl ~~na na wil'.? i t_. p. 

w my.śl Oko' ln'La Nr. 10 . . . n.erwowe i wewnętrzne (prz'emiany mate•rii) P~le:ca ~.a.~ła·~ b·~dnarc;ki Leona _Fi1:Qow1cza 

;,Feliks" A. Szyk, Łodź Nowomiej,ska .5. , 
tel. 156-15. - ---- - - - - - ------'-'-----~ 
KR~WIECTWO mę.skie - damskie. Przyjmu­
jemy obstalunki. ·. Ceny przystępne. Bałuty 
- Piwna 35._ Do)az~~ramwaj~m Nr~. ~ 

.. . = M1lll·liste·r.stwa pr.zyijmuj·e· zt/2-s, ul.. 11-go LiiS,topada 12. \Łodz, K1hnsk1ego 30, Przy1mu1ę robO'ty 
Informac1~ ~ Propag1a111dy zl'i L. Dz . .4217/!!5 ~ ' ------ wchodzące w Bkres bednarstwa. 
oraz ~a.rządzenia teg·oż Ministentwa za DR. ZOFIA KOł.SUT z Warszawy, Choroby - - · -- ·· -·-----­
Nr, 4 1 5 za L. Dz. 4218/45-Seikr. dotyczą- ko>bi·ece Akus·zeriia orbecnie przyjmuje: FOTOKOPI~'f, Przejazd 15, kop·1uj~ wszel~ 
cycn ?kcji · zwalczal'll~ ~aduźyć prze.kup,- Łódź, p'iotrkows'ka 7o _ s, godz. 15 _ 18 ki•e dokumenty, świade·ctwa szko·lne, plany. 
stwa i przestępstw urz.ędmczych , Wo1ewa te.I 212-22. ~ !}'!~ki _ i_ t.p. 

ARTYSTYCZNA cero'Vmia. Szczęsna Jadwi­
ga. Pomorska 41!, m. 35. Wyko:g.uje wszel· 
kie reperacje garaeroby szybko.' i po ce­
nach przystępnych. dzk<i Urząd In.form.acjti i Propagandy w · --------------

Łodz.i otwiera z dniem 1 grudnia 1945 r. 111111111/ll/l,l/ll/"'rll. Kupno j sprzedaż l'i.l/ll l,j/ll ll'ill1llljji\ll MASZYNY do szycia różnych systemów. ODEON . Jan Dembiński, lnstrumenty Mu-skrzynkę i.nfo.rma.cjl. li Rowery. Kupin.o. Sprz.edaż. Naprawa. Części zyczne, Łódź. Piotrkowsk 160, róg Głów-
Obo-wiązkiiem karżdego obywatela w IGł.Y -d;:;--M~SZYN - ioo&czosZNICZYC.H, zamien...'le. Igły. Ptotrkowska 70,' w poowó- nej tel. 140-63. Poleca: aparaty radiowe 

mnie dobra ogQlnego i powsze.c<hnej spra czę~ci i t. p. przY.bory kupimy, Helin, rzu. . ędzia. . hairm0<ni.e, patefony, płyty, igły, sprężyny, · 
wiied'Liwości j'e~t don.i·elŚć o każdym z.auwa śródmiej1Ska 22. „PARKIET" KilińsJri,ego' 136. :felef. 140-96. Kupno - .Sprzedaż . Ceny niskie. 
żonym przestępstwie na t-erenie j1a1lti>ejdc,ol KUPUJEMY materiały ' krawatowe ·1 pop'eli- Wykonuj~: ~kiatianie noweffło parkietu, cy- „MIASTO~ 1--WIES"- PjotrkowskaWl~· Szkł~ 
wiek [lllJsty:tuC'j-i państw'owej. samorządowej, ny koszulowe. Wytwórnia krawatów ' Piotr- klvnowame 1 rqzne reperacje. porcelana, art. go.spnda·rstwa - domowe.-.,.., 
spo·lecznej lub ppwatnej. . kowska 136.- , . · ·RADIO - naprawy, przeróbki fachowo, so_ i art. ·tekstylne, 

Doni.eSJien•ie należy składać pi.śmien>I1i·e w ' lid ' rr p· t k · Ł · d · K'l. · k. 86 ~-----~---Wojewódzkim Urzędzi.e Informacji i : Propa KETTELMASZYNł; -- z.cze.pi!il'kę, - inną, na_ nie. ·'-. ie rza · 0 z, 1 ms !..':g_~ --~- CENTRALA. GOSPODARCZA Zofia Szuohewi 
gandy Łódż, ul. :rra.u.9ut1a Nr. 8 (skrzyruka wet uszikodz•oną pcywatni<i' kupię. Wókzań- AT~IER FOTOGRAFICZNE i Pracowni-a ćzówna, P.iotrkowska · 9, tel. 171-26. Poleca 
na pa·rterze w koryta•lzu) ska 13. Dozorea. portretów,/ A Pi-otr-owski w Łodzi, Pl. Wo!- ·P? cenach hurtowych wszelkie artykuły do 

Urzą:I zapevmią. osobom składającym ------ ności 6. Na ·adzany zł:o-tymi medalami na uzytku do_!flowe.g~:~ koloryty, ultramarynę, 
meldunl~i zachowanie śc isłei tajemni•cy PARAFJN:q, stearynę, wo·sk, wogk zi·emny, ws.zechświatowych wystawach w Paryżu i mydłą, pa~ty, św.i.ece, lampy, wszelk·;iego ' 

Inforin acj.j i o d..pow'..edzi nie udzięla sii•ę syntetyczny, za.kupimy w ka.żdej ilości. Ba- . Wiedniu i t.p. Egzys.tuj.e od 1894 r·oi:rn. rodza1ju _szczo,tki Hp_· _. _ ---·-·--- - ­
'atc-::,ia.s t każda,, spraw·a po · jej dokładnym zair Ka•t·olLck.i, Łódż ' Sienkiewicz.a 49. Wy,ko.nuje wszelkie prace, wchodzące w SMACZNE, tanie -,śniadaini a, ·0<blady, wydaje 
zbada;n?u zos.an' e przekazana odpo;wi·ed~ SP~ZEDAMs·kle-p -spożywczy wraz -- przy_ ~akres arty~tycz.nej fotogram. __ ·· _ ___ ~<!!:_~_!:.d~ńs~i!... Łódż_!_!.::go_Li~3pa.da 7._ 
nim organom Władzy Państwowej do :z;ała.t Iegłym mii•esizka.niem. Wi.adomość Zgierska 
wienia w trybie ·prz~pi•eszotllym i skut.ecz Nr.• 19 KURSY, kroju 1 szycia, Opłat<> 'tygodmd~rw-a lllllllllll!rn!lllllllll~lll l ll!!Jll/1 lokale llllllmlllllll/llllllillll/lllJlll!JJI 
ni-e. , OLEJKI eteryczne i esencje dla przemys·łu 60 zł . , Gd~·fls·ka . 154· ' " _ ____ _ _ _ , • _ _ _ ., _ 

Woj. ·· Urząd InformacH i Propagandy cuid.erniczeg·o, kosmetycznego i mydlar_ LEKCYJ angiel kiefjo · udz•i1ela·m · w prz.y.Spi.e · POSZUKUJ'li 1 lub 2 pokoj·e z kuchnią, -
· w Łodzi. skiego. BarwnLki żywno1ści-owe. surcisq~e szonym tempie. Przeżyłem 26 lat w Anglii zwracam koszty remontu. Ofwty pod „Fiil-

- -L-- ga·rba·r·ski1e o.raz wszelkie chell).ikailia do An.:lrze1 Kow alski, ul. Ba C:lu •sk~ego 27 / 4.. ne"~ · · I 

DNIA 28. XL 1945 . w a'ptece przy Piotr­
kowski ej róg Andrzeja, z.ostawiono port­
fe.l z ró:hi:y mi dokumentami na nazwisko 

. Przyckiego Józefa. Łaskawego znalaz.cę u­
prasza si ft o zwrot dokumentćw za ·wyina­
grodzeniem, Nowoon~ejSlka'. 11, „~a:t. pod- z-e-
garem". \ 

faibryk dosta•rcza firma „Chemtka" , Łódż, W]iGLA ten n:iaio potrzebuje, kto wałkami IJ! l' l lJl ! jll' ~ Z b. W 1/llJlll'l'l!/j' 
Pi•otrkowska 28, .tel..145-01. .k. okna opatruje. Sprzedaż, ł.ódż, Pi·otrkow- , __ !. _,~ [_, _aQU !!>~~ ( G. umenty „l1_ j 
Zaku!!utemy Wszelkie Partie Olei ow. _ ... ska ,10, Sklep. .., , . 

SYPIALKA 1 ' jasna pi_ękn~ ·do sprz.edania. PRACOWi:'UCE, wyikwalihkowane do robót 
Wiadomość w ·s.kl~1e galanteryjnym Piotr j na drutach poszukiwane. Płacimy. ·dobrze. 
k,owskla S3. - · P.iotrkow·ska ,122, zp, lO~a. 

ZGUBIONO dokum-enty demobili z a cf l, trzy 
pbchwały bojowe. i prawo jazdy (rosyjs­
kie) na nazwisko Zapotoczny Kazimierz 
Piotr'kows·ka 17. , / 

CENY OGJOSZEff Drobn.e: za wyraz peUtowy poza tebtem - S zł. Inna ogłoczeDiai za: millmetr - szpaltę poza tentem - ił. tł, w tekści•'· - Z'ł. 21. - w numerach me-
\ ~elnych t iwiątecimyoh - 50 procent drożej. · · ' · 

WY.rid. w:ce.; W.9l· ,ltomitet_ J>.PB.' w. Łoązi, ·- iQmiitet B.e.dakcyj_nr. Red. i ,Adm.1 ł.6~1:Qtrko.Yf~ka 86. :r:el.1 23"·21. Dru~arm~ Z:akł. - Glat. SP.ólclaiel.ni '!Nyd. „KsJ...4żk~ ", D-08027 -




